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Zwycięstwo pokoju 
demokracji i socjalizmu 

jest niechybne
Ludzia pracy na całej ku li ziemskiej wysłuchali, s 

Czuciem potęgującej się radości przemówienia tow. 
Jerzego Malenkowa, wygłoszonego na odbytej w Mo
skwie uroczystej akademii ku czci X X X II rocznicy Wieł 
^ c3 Socjalistycznej Rewolucji Październikowej. Słowa 

Malenkowa, mówiące o zwycięskim bilansie rocz
e k  zmagań i  o zdecydowanej przewadze obozu pokoju 
tlad obozem podżegaczy wojennych, obozu demokracji 
tla3 obozem reakcji i  faszyzmu, obozu socjalizmu nad 
ebozem kapitalizmu i  imperializmu, słowa mówiące o 
beznadziejności obłąkańczych urojeń agresorów i  pod
żegaczy wojennych napełniły otuchą i  poczuciem siły 
®erea wszystkich, którzy pragną pokoju i  którzy walczą 
0 wolność narodów i  o pewność ju tra  ludzkości.

źródłem radości i  otuchy dla ludzi pracy na całym 
piecie, dla wszystkich zwolShników i obrońców poko- 
3u Jest potężny wzrost siły gospodarczej wielkiego 
Związku Radzieckiego. Bilans gospodarczy 32-go roku 
dnienia państwa radzieckiego zamyka się w zwięzłych,
6le jakże wymownych liczbach, świadczących o nieprze
niknionym tempie rozwoju przemysłu i  rolnictwa w 
ZsrR, o półtorakrotnym zwiększeniu produkcji prze
mysłowej w porównaniu do stanu sprzed wojny, o prze
oczen iu  poziomu przedwojennych zbiorów zboża i  roś- 
lin technicznych o nieustającym wzroście stopy życio- 
Wej ' i  poziomu kulturalnego narodu radzieckiego.

Rosnąca potęga ekonomiczna i  m ilitarna Związku 
Radzieckiego staje się w oczach ludzi pracy na całym 
żwiecig najpewniejszą ostoją pokoju i  bezpieczeństwa 
Łarodów.

»Związek Radziecki — oświadczył tow. Malenkow 
O wadzi nieustępliwie politykę pokoju i  przyjaźni mię- 
e=y narodami. Nie chcemy wojny ł  uczynimy wszystko 
c° jest w naszej mocy, aby je j zapobiec 

Polityka pokojowa ZSRR wypływa bowiem z samej 
^toty ustroju socjalistycznego, z najżywotniejszych in
gresów narodu radzieckiego, któremu obca i  nienawi
stna jest myśl o wyzysku człowieka przez cziowieka lub 
0 ujarzmieniu i  uciskaniu jakiegokolwiek innego naro
du.

dlatego też rząd radziecki tak konsekwentnie pro- 
^ z i  politykę pokojową, demaskując zakusy i  knowa- 

podżegaczy wojennych. Podczas bowiem gdy naród
^z ie c k i nie boi się pokojowego współzawodnictwa z 
kapitalizmem — imperialiści boją się tego współzawod
nictwa i szukając wyjścia z nadchodzącego kryzysu 
^bają do nowej pożogi wojennej.

■t'°w. Malenkow odsłonił prawdziwe oblicze obłędnych 
Nanów podżegaczy wojennych, którym  „chodzi n i mniej 
m więcej jak ty lko  o to, żeby zamienić cały świat w ko- 
CTlic amerykańskich imperialistów i  zepchnąć suweren- 

Uarcdy do ro li niewolników“ . Ale podpalaczy poko- 
3u ^eka to, co już spotkało Hitlera. Dłuższy czas agre- 
E°rzy amerykańscy usiłowali szantażować świat bronią 
ft°mową, ale polityka dyplomacji atomowej poniosła 
haniebne fiasko: Związek Radziecki już przed dwoma 
laty stwierdził, że tajemnica energii atomowej przesta- 
a być tajemnicą.

Rudzie pracy na całym świecie przyłączają się do 
j^trzegawczego głosu pod adresem podpalaczy pokoju.

róba rozpętania nowej wojny światowej skończyła by 
j"'? dla imperialistów jedynie całkowitą klęską systemu 
‘Witalistycznego we wszystkich krajach.

ASi'esorzy z Wall Street liczyli, że mają dość mięsa 
aęuiatnicg0 w Europie i  A z ji i  usiłowali przekonać na- 
icd amerykański, że nie będzie on ponosił ofiar. Ale mi- 
* f y  czasy, ldedy to w ten sposób mogli łudzić swój na- 

..Naród amerykański — stwierdził tow. Malenkow 
zaczyna pojmować, że nastał czas, gdy imperialiści 

n'‘e b?dą mogli prowadzić wojny jedynie rękoma innych 
brodów. Naród amerykański zaczyna pojmować, ie  

Podżegacze wojenni zorganizują nową rzeź, to 
^°2Pacz matek, żon, sióstr i  dzieci — będzie udziałem i 

°ni;ynentu amerykańskiego.
ćm iony rok był okresem dalszego zwycięskiego mar- 

^  sprawy demokracji i  socjalizmu. Przykład i  pomoc 
^RR przyczyniły się do dalszego wzrostu siły ekono 
1C2llej i politycznej krajów demokracji ludowej,  ̂któ- 

zdecydowanie weszły na drogę budowy socjalizmu.
. :Gll:i naród chiński zdruzgotał sprzedajną reakcyjną 
' buomintangowską i obrócił w niwecz rachuby im- 
^ r ialistów amerykańskich odnośnie Chin i  całej Azji. 

°wttanie niemieckiej Republiki Demokratycznej ozna- 
ia Punkt zwrotny w dziejach Europy.

. 0 t° dlaczego słowa płynące ze stolicy pokoju — 
°®kwy — są źródłem otuchy i  nowych sił dla setek 

l0n6w zwolenników i  bojowników o pokój zjednoczo- 
W Wielkim światowym obozie, demokracji i  pokoju 

^  w°dzą Związku Radzieckiego, 
bo dlaczego polska klasa robotnicza i  cała Polska 

j-  j ° Wa 2 radością i  zapałem przyłącza się do słów tow. 
n'-°wa: „Kroczymy pewnie pod kierownictwem na- 

genialnego Nauczyciela i  Wodza — Towarzysza 
lna na spotkanie ju tra . Wiemy z całą pewnością, 

cio ^ ‘‘'^^stwo socjalizmu ł demokracji na całym świe
Jest niechybne"

na Łiuciu Organ KC
P o ls k ie j Z je d n o c zo n e j 
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Potężna manifestacja 
pracującego ZSRR 
Rewolucji Październikowej

WYDANIE F CENA 5 Z Ł

Uroczysta akademia w Warszawie

MOSKW A (PAP) — Poniedziałkowe uroczystości po
święcone 32 rocznicy Wielkiej Październikowej Rewolucji 
Socjalistycznej rozpoczęły się tradycyjną defiladą wojsk gar
nizonu moskiewskiego na Placu Czerwonym, którą przyjął mi
nister sił zbrojnych ZSRR marszałek Wasilewski. Po defila
dzie wojskowej, która unaoczniła w całej pełni potęgę Armii 
Radzieckiej, czujnie strzegącej światowego pokoju, odbyła się 
wielogodzinna manifestacja ludności Moskwy.

N a trybunie Mauzoleum zajęli kiej Październikowej Rewolucji 
miejsca przywódcy partii boi- Socjalistycznej, 
szewickiej i  kierownicy rządu Sytuację w ZSRR mówca 
radzieckiego. | przeciwstawił położeniu w kra

Na trybunach zebrali się 
przedstawiciele społeczeństwa 
radzieckiego, działacze kultury 
i sztuki,/ wybitni stachanowcy. 
Obecni są również akredytowa 
ni w Moskwie przedstawiciele 
dyplomatyczni, a wśród nich 
charge d'affaires RP J. Zam- 
browicz. Licznie reprezentowa
ne gą delegacje zagraniczne 
przybyłe na obchód rocznicy 
Wielkiej Rewolucji, m. in. dele
gacje z krajów demokracji lu
dowej z Chin, Korei i  Demokra 
tycznych Niemiec, jak również 
weteran francuskiego ruchu ro 
botniczego Marcel Cachin.

Minister sił zbrojnych ZSRR 
marszałek Wasilewski odebrał 
raport od dowodzącego defila
dą gen. Artemiewa, po czym 
przejechał przed frontem 
wojsk, składając im tyczenia z 
okazji 32-ej rocznicy Paździer
nika.

Przemówienie marszałka
Wasilewskiego

Następnie marszałek Wasi
lewski wygłosił z trybuny Mau 
zoleum przemówienie do woj
ska i ludności ZSRR.

Marszałek Wasilewski pod
kreślił imponujące sukcesy o- 
siągnięte przez narody ZSRR 
w dziedzinie przedterminowego 
wykonania pięciolatki powojen 
nej, stwierdzając, że sukcesy te 
idą w parze z systematycznym 
wzrostem dobrobytu mas pra
cujących ZSRR. Sukcesy Zw. 
Radzieckiego — oświadczył 
marszałek Wasilewski — to 
świadectwo triumfu-idei, Wiel-

jach kapitalistycznych, w któ
rych pogłębiają się trudności 
gospodarcze i  przeciwieństwa 
polityczne. Imperialiści szukają 
wyjścia z tych trudności i prze 
ciwieństw w dalszym atalcowa 
niu praw ludności pracującej

swoich krajów i  wzmożeniu 
przygotowań do nowej wojny. 
W tym celu stosują oni wszel
kie środki, uciekają się do pro
wokacji i  szpiegostwa, korzy
stają z usług prawicowych 
socjalistów 1 zdradzieckiej ban
dy Tito.

ZSRR pod wodzą Wielkiego 
Stalina — oświadczył marsz. 
Wasilewski — prowadzi konsek 
wentną i  niezmordowaną walkę 
o pokój, o bezpieczeństwo i  o 
przyjaźń między narodami. Ta 
polityka ZSRR cieszy się aktyw 
nym poparciem wszystkich zwo 
lenników pokoju i demokracji.

Mówca stwierdził, że ludzie 
radzieccy i  masy pracujące

wszystkich krajów witają z ra
dością fakt nieustannego wzma 
cniania się sił bojowników o po 
kój, co znalazło m. in. wyraz 
w olbrzymim zwycięstwie ludu 
chińskiego i  w powstaniu Nie
mieckiej Republiki Demokra
tycznej.

Ludzie radzieccy — powie
dział marsz. Wasilewski — są 
dumni ze swych sukcesów w 
dziedzinie budowy komunizmu 
i walki o pokój, nie zapominają 
jednak ani na chwilę o olbrzy
mich zadaniach jakie stoją 
przed naszym państwem. Cały 
naród radziecki będzie walczył

POKOŃCZENIE NA STR.I2

Wychowana w duchu idei Lenioa-Stalina 
Anula Radziecka podnosi sprawność 
bojową w imią pokoju i socjalizmu

R o zkaz dzienny m arsza łka  W asilewskiego
M O S K W A  (PAP) — Minister sił zbrojnych Związku Ra

dzieckiego marszałek Wasilewski ogłosił z okazji 32 rocznicy 
Rewolucji Październikowej następujący rozkaz dziennjt

Jednakże imperialistom Ame 
ryki i Anglii jak również wszy

Przyjęcie 
w ambasadzie 

radzieckiej
W dniu 7 bm. Ambasador 

ZSRR w Warszawie W. Lebie- 
diew z małżonką wydał w salo 
nach ambasady przyjęcie z o- 
lcazji 32 rocznicy Wielkiej Re
wolucji Październikowej.

Na przyjęcie przybył Prezy
dent RP Bolesław Bierut.

Obecni byli: Marszałek Sej
mu Kowalski, członkowie Rady 
Państwa, Rząd in corpore z 
premierem J. Cyrankiewiczem 
na czele, generalicja, przedsta
wiciele partii i  stronnictw poli
tycznych, związków zawodo
wych oraz organizacji społecz
nych i  kulturalnych.

W przyjęciu wzięli udział 
członkowie korpusu dyploma
tycznego, akredytowani w War 
szawie.

Towarzysze żołnierze, mary
narze, podoficerowie, oficero
wie, generałowie i  admirało
wie! . .

Siły zbrojne Zw. Radzieckie
go obchodzą dziś wraz z całym 
narodem radzieckim _ X X X II 
rocznicę Wielkiej Socjalistycz
nej Rewolucji Październikowej. 
Naród radziecki powitał to h i
storyczne święto wielkimi zwy 
cięstwami we wszystkich dzie
dzinach gospodarczych i kultu
ralnych. Praca partii bolszewic 
kiej w dziedzinie gospodarczej 
i kulturalnej, mądre kierownic 
two nhszego ukochanego wodza 
tow. Stalina i  rozmach pracy 
mas ludowych, zapewniły nowe 
sukcesy w dziele dalszego roz
woju naszego przemysłu, ro l
nictwa, kultury i  materialnego 
dobrobytu rzesz pracujących.

Armia, lotnictwo i  marynar 
ka wojenna powitały dzisiejsze 
święto znacznymi osiągnięcia
mi w dziedzinie gotowości bo
jowej i  politycznego uświado
mienia. W okresie przeszkole
nia letniego żołnierze radziec
cy pogłębili swe wiadomości 
wojskowe i polityczne oraz 
wzmogli swą wytrzymałość i 
gotowość bojową.

Krocząc naprzód ku komuni 
zmówi naród radziecki i  jego 
siły zbrojne nie zapominają o 
niebezpieczeństwie nowej woj
ny, którą przygotowują już 
jawnie imperialiści w Stanach 
Zjednoczonych Ameryki i w 
Anglii, stojący na czele mię
dzynarodowej reakcji.

Przemówienie 
ambasadora ZSRR 

W. Lebiediewa, 
wygłoszone 

na uroczystej 
akademii w Warszawie 

dla uczczenia 
32 rocznicy W ielkiej 

i Rewolucji
Październikowej

podajemy na sir. 3

Posiedzenie 
Klubu Poselskiego

PZPR
Dnia 8 listopada 1949 r. o go 

dżinie 10 w sali Konferencyjnej 
Gmachu KC (Al. Stalina 19 — 
V piętro) odbędzie s ię  posie
dzenie Klubu Poselskiego 
PZPR.

Zwraca się uwagę na bez
względny obowiązek obecności 
wszystkich towarzyszy posłow.

stlcim innym podżegaczom wo
jennym przeciwstawiają się 
dziś liczne, zwarte szeregi zwo 
lenników pokoju — bohaterski 
naród radziecki i  jego rząd o- 
raz bojownicy o pokój i demo
krację na całym świecie. Rząd. 
radziecki walczy konsekwent
nie i wytrwale o pokój i współ 
pracę międzynarodową. Polity
kę Zw. Radzieckiego popierają 
wszyscy zwolennicy pokoju i 
demokracji. Szeregi _ bojowni
ków o pokój mnożą się i w.zra 
stają.

Cała postępowa ludzkość wi 
ta gorąco historyczne zwycię
stwo bohaterskiego narodu 
chińskiego nad siłami imperia
listycznej reakcji oraz utworze 
nie Ludowej Republiki Chin.

Punktem zwrotnym w histo
r ii Europy jest utworzenie Nie 
mieckiej Republiki Demokra
tycznej. To historyczne wyda
rzenie ma wyjątkowo wielkie 
znaczenie dla zabezpieczenia 
trwałego pokoju w Europie.

Radzieckie siły zbrojne bez
granicznie oddane swemu na
rodowi, rządowi radzieckiemu 
i swemu wodzowi Wielkiemu 
Stalinowi nie powinny zapomi
nać o stojących przed nimi za
daniach.

W nadchodzącym okresie 
przeszkolenia zimowego perso
nel armii, lotnictwa i mąrynar 
k i wojennej powinien doskona- 
llić w dalszym ciągu swą goto

wość bojową' i uświadomienie 
polityczne. Najważniejszym wa 
runkiem pomyślnego spełnie
nia tych odpowiedzialnych za
dań jest twarda dyscyplina 
wojskowa, oparta na wysokim 
uświadomieniu wszystkich woj 
skowych i  głębokim poczuciu 
obowiązku. Oficerowie, genera 
Iowie i  admirałowie powinni 
wychowywać żołnierzy w du
chu wielkich idei Lenina-Stali- 
na, rozwijać w nich poczucie 
radzieckiego patriotyzmu oraz 
wysokie kwalifikacje moralne 
i bojowe. Wszyscy dowódcy 
powinni domagać się ścisłego 
wykonywania regulaminu woj
skowego i łączyć umiejętnie 
wysoki stopień wymagań wo
bec podwładnych z prawdzi v’.e 
ojcowską troską w stosunku 
do nich.

Towarzysze żołnierze, mary
nerze, podoficerowie, oficero
wie, generałowie i  admirało
wie! Składam wam życzenia z 
okazji dzisiejszego święta — 
XXXII rocznicy Wielkiej So
cjalistycznej Rewolucji Paź
dziernikowej.

Dla uczczenia tego święta 
rozkazuję oddać 20 salw arty
leryjskich w stolicy naszej oj
czyzny, Moskwie, w stolicach 
republik związkowych oraz w 
bohaterskich miastach: Lenin
gradzie, Stalingradzie, Sewa
stopolu i Odessie.

Niech żyje nasza potężna oj 
czyzna Związek Radziecki! 
Niech żyje bohaterski naród 
radziecki i jego siły zbrojne! 
Niech żyje nasza niezwyciężo
na partia, bolszewicka! Niech 
żyje nasz Wielki Wódz i  Nau
czyciel tow. Stalin!

Centralna akademia ku czci 32 rocznicy W ielkiej PaS- 
dziernikowej Rewolucji Socjalistycznej, zorganizowana 
przez KC PZPR, odbyła się dnia 6 bm., w sali Pań
stwowego Teatru Narodowego im. Wojska Polskiegot 
W czasie akademii niemilknącymi oklaskami powitano 
przemówienie ambasadora Z SRR W iktora Lebiediewa

Foto Film P o lsk i

Pism o M oskiew skie j Rady 
Delegatów L u d u  Pracującego 

do Generalissimusa S ta lina
MOSKW A (PAP) — Moskiewska Rada delegatów ludu 

pracującego nn uroczystym posiedzenia w dniu 6 listopada 
wystosowała następujące pismo do Generalissimusa Stalina:

Rocznica Wielkiego Października 
świętem mas pracujących całego świata

Uroczyste akademie i manifestacje we wszystkich krajach
Masy pracujące całego świata uroczyście obchodziły 32 

rocznicę Wielkiej Październikowej Rewolucji Socjalistycznej, 
W  czasie uroczystości, które odbyły się we wszystkich kra
jach lud pracujący dał wyraz swojej serdecznej przyjaźni do 
Związku Radzieckiego i swojej nieugiętej woli walki o postęp, 
o socjalizm, o pokój.

W Czechosłowacji
PRAGA (PAP). Czechosło

wacja uroczyście uczciła 32 
rocznicę Wielkiej Rewolucji 
Październikowej.

W potężnej manifestacji w 
Bernie Morawskim, która zgro 
madziła 120 tys. osób, wzięły 
udział delegacje radziecka i 
polska z członkiem Akademii 
Nauk ZSRR prof. Udalcowem 
i min. Rumińskim na czele. 
Przemówienie wygłosił pre
mier Zapotocky, który podkre
ślił głęboką sympatię, jaką ży
wi lud czechosłowacki dla idea 
łów Wielkiej Rewolucji Paź
dziernikowej.

W Ostrawie do wielotysięcz
nych rzesz górników i robotni 
ków przemówił minister obro
ny narodowej gen.: Svoboda. 
W Pradze, na wielkiej manife
stacji wygłosił przemówienie 
wicepremier Fierlinger, który 
stwierdził, że lud Czechosłowa 
cji pozostanie na zawsze wier
ny ideałom Rewolucji Paździer 
nikowej i Związkowi Radziec
kiemu.

W Bułgarii
SOFIA. (PAP). W dniu 7 

bm. w Sofii odbyła się wielka 
manifestacja. Na podium Mau 
zoleum Georgi Dymitrowa za
ję li miejsca członkowie Biura

Politycznego Bułgarskiej Par
t i i  Komunistycznej z premie
rem Kolarowem i  wicepremie
rem Czerwenkowem na czele, 
członkowie rządu oraz amba
sador ZSRR w Sofii — Bo- 
drow. Przed Mauzoleum prze
defilowało kilkaset tysięcy lu
du, wznosząc entuzjastyczne 
okrzyki na cześć Generalissi
musa Stalina, na cześć frontu 
pokoju, na cześć Bułgarskiej 
Partii Komunistycznej i przy: 
jaźni z narodami walczącymi 
o pokój i  sprawiedliwość.

Zwracała w pochodzie uwa
gę grupa politycznych emi
grantów jugosłowiańskich, któ 
rą ludność witała okrzykami: 
Niech żyje prawdziwa jugosło
wiańska partia komunistycz
na' Precz z Tito! Precz z Ko
stowem! Hańba zdrajcom socja 
lizmu i pokoju!

Dnia 6 bm. w Teatrze Naro
dowym w Sofii odbyła się uro
czysta akademia, na którą przy 
bvli członkowie rządu, korpu- 
sii dyplomatycznego ZSRR i 
krajów demokracji ludowej, 
członkowie Wielkiego-Zgroma
dzenia Narodowego, czołowi 
działacze polityczni, kulturalni, 
gospodarczy i społeczni Buł
garii Ludowej oraz wielu przo 
downików pracy. Do Prezy
dium honorowego wybrano

członków Biura Politycznego 
WKP(b) z Generalissimusem 
Stalinem na czele.

Minister spraw zagranicz
nych Poptomow, członek Biu
ra Politycznego Partii Komu
nistycznej Bułgarii wygłosił 
referat o światowej doniosło
ści historycznej Rewolucji Paź 
dziernikowej oraz znaczeniu 
Z w. Radzieckiego jako kierow
niczej siły frontu pokoju.

Mówca napiętnował w swym 
referacie zdradziecką klikę T i
to, która wyparła się interna
cjonalizmu i stała się agentu
rą imperialistów anglo-amery- 
kańskich.

Na Węgrzech
BUDAPESZT (PAP). Na 

centralną akademię, zorganizo 
waną w budapeszteńskiej Ope 
rze Państwowej z okazji 32 
rocznicy Rewolucji Październi
kowej przybyli: przewodniczą
cy prezydium Węgierskiej Re
publiki Ludowej Szakasits, 
członkowie rządu z premierem 
Dobi na czele, członkowie Biura 
Politycznego Węgierskiej Par
t i i  Pracujących, przedstawicie
le korpusu dyplomatycznego o- 
raz społeczeństwa stolicy.

Referat o 32 rocznicy Rewo
lucji Październikowej, wygło
sił premier Dobi.

Na akademii odczytano treść 
depeszy, wystosowanej przez 
węgierskich ludzi pracy do Ge 
neralissimusa Stalina, która 
została entuzjastycznie przyję
ta przez zebranych.

DOKOŃCZENIE NA STR. 2

Moskiewska Rada Delegatów 
Ludu Pracującego oraz przedsta 
wiciele organizacji partyjnych 
i Arm ii Radzieckiej przesyłają 
genialnemu wodzowi i nauczy
cielowi narodu radzieckiego^ ser 
deczne życzenia z okazji X X X II 
rocznicy Wielkiej Socjalistycz
nej Rewolucji Październikowej.

Rzesze pracujące naszego 
kraju rozwinęły szeroko socja
listyczne współzawodnictwo o 
przedterminowe wykonanie po
wojennej 5-latki i  osiągnęły ro 
we wybitne sukcesy. Globalna 
produkcja naszego przemysłu 
w okresie 9 miesięcy 1949 r. 
wzrosła o 20 proc. w stosunku 
do tego samego okresu ubieg
łego roku. Zbiór kultur zbożo
wych jest w tym roku wyższy 
niż w roku 1948 i  przekracza 
zbiory przedwojenne. Kwitnie 
nauka i kultura radziecka. Sta
le wzrasta dobrobyt materialny 
narodu radzieckiego.

Jest to wynikiem mądrej po
lity k i partii bolszewickiej oraz 
rządu radzieckiego i świadczy 
o wyższości ustroju socjalistycz 
nego nad starym chylącym się 
ku upadkowi ustrojem kapita 
listyczńym.

Rocznicę Wielkiej Socjalis
tycznej Rewolucji Październi
kowej obchodzi radośnie wraz z 
narodem radzieckim cała postę 
powa ludzkość. Obóz demokra
cji i socjalizmu, obóz obrońców 
pokoju ze Związkiem Radziec
kim na czele odnosi nowre wspa 
niałe zwycięstwa.

Pod sztandarem ruchu w ob
ronie pokoju skupiły się setki 
milionów prostych ludzi na ca
łym świecie.

Kraje demokracji ludowej z 
powodzeniem kroczą naprzód 
na drodze do socjalizmu. Wiel
kim zwycięstwem uwieńczona

została bohaterska walka naro 
du chińskiego. Wyzwolony z 
wiekowej niewoli naród chiń
ski walczy ze wszystkimi naro
dami miłującymi pokój o spra
wę pokoju przeciwko agresji 
imperialistycznej. Wielkie zna
czenie międzynarodowe posiada 
utworzenie Niemieckiej Repu- 
bliid Demokratycznej.

Bohaterski naród radziecki, 
który przed 32 laty rozpoczął 
nowy okres w historii świata, 
wskazuje całej ludzkości drogę 
do szczęśliwej przyszłości.

Narody naszego kraju, sku
pione wokół swojej bojowej a- 
wangardy — partii bolszewic
kiej bezgranicznie oddane wiel
kiemu dziełu Lenina - Stalina, 
pod Waszym mądrym i do
świadczonym kierownictwem, 
kroczą pewnie naprzód ku ko
munizmowi.

W imieniu mas pracujących 
Moskwy i okręgu moskiewskie
go zapewniamy, że robotnicy, 
kołchoźnicy i  pracownicy umyą 
łowi rozwiną jeszcze szerzej 
współzawodnictwo socjalistycz
ne o przedterminowe wykona
nie i  przekroczenie planu 5-let- 
niego oraz będą jeszcze bar
dziej wytrwale walczyli o dal
sze wzmocnienie i  rozkwit na
szej wielkiej ojczyzny.

Z całego serca życzymy 
Wam, Towarzyszu Stalinie, dłu 
gich la t zdrowia dla szczęścia 
narodu radzieckiego i rzesz pra 
cującyćh całego świata.

Niech żyje X X X II rocznica 
Wielkiej Socjalistycznej Rewo
lucji Październikowej! Niech 
żyje nasza ojczyzna radziecka! 
Niech żyje rząd radziecki! 
Niech żyje bohaterska partia 
Lenina - Stalina! Niech żyje 
wielki wódz narodu, nasz uko
chany Tow. Stalinl

R o b o tn icy  „W e d la 44 pozdraw ia ją  
M in is tra  O brony N arodow ej 
M arszałka K . Rokosowskiego

W dniu 7 bm. z okazji 32' 
rocznicy Rewolucji Październi
kowej odbyła się w fabryce 
„Wedel“  uroczysta akademia.

W szczelnie wypełnionej sali 
robotnice i  robotnicy zakła
dów Wedla wysłuchali re
feratu przedstawiciela PZPR, 
tow. Harasimowskiego o zna
czeniu Rewolucji Październiko
wej dla’ polskiej klasy robotni
czej.

Następnie serdeczne pozdro
wienia dla załogi fabryki od 
żołnierzy i  oficerów Wojska 
Polskiego przekazał major Ku
czyński.

.Zebrani jednomyślnie uchwa
l i l i  wysłanie adresu z pozdro
wieniami do Ministra Obrony 
Narodowej, Marszałka Polski, 
Konstantego Rokosowskiego 
następującej treści:

„Załoga fabryki „Wedel“ jw i 
ta z radością Wasz powrót do 
Polski i  objęcie stanowiska M i
nistra Obrony Narodowej. Pom 
ni Waszych zwycięstw w walce 
o socjalizm oraz w ostatniej

wojnie wyzwoleńczej, jesteśmy 
pewni, że jako naczelny dowód 
ca polskich sił zbrojnych, wy
chowany w szkole stalinow
skiej, jeszcze bardziej wzmoc
nicie obóz postępu".

Na zakończenie oficjalnej 
części uroczystości zebrani po
stanowili wysłać lis t do robot
ników moskiewskiej fabryki cu 
krów i czekolady „Bolszewik“ , 
w którym czytamy m. in.:

Z Waszych doświadczeń i 
wskazówek, Drodzy Towarzy
sze, czerpiemy wzory dla na
szych prac.

Masowo podjęte współzawod
nictwo pracy w naszej fabryce 
daje coraz lepsze wyniki. Pań
stwowy plan roczny wykonakś 
my jako jedna z na'pierwszy : h 
fabryk w Polsce już w dniu 17 
sierpnia 1949 r.

Drodzy Towarzysze, zapew
niamy Was — głosi list — że 
w dalszym ciągu z prac Waszej 
załogi będziemy brać przykład, 
że będziemy zacieśniać między 
naszymi załogami coraz silniej 
sze więzy prawdziwej, głębo
kiej przyjaźni i współpracy.
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Uroczyste obchody rocznicy Października 
we wszystkich zakątkach Polski Ludowej

Akademie w miastach i wsiach — Pisma CK Jedności Kucha 
Ludowego i CK SD do Generalissimusa Stalina — Pozdrowienia 

organizacji polskich dla bratnich organizacji w ZSRR
Cały kraj obchodził manifestacyjnie 32 rocznicę Wielkiej 

Rewolucji Październikowej. W  związku z tą rocznicą Cen
tralny Komitet Jedności Ruchu Ludowego w Polsce oraz Cen
tralny Komitet Stronnictw^ Demokratycznego przesiały na 
ręce Generalissimusa StaMa pisma z wyrazami wdzięczności 
i  przyjaźni dla narodów ZSRR. Podobne pisma przesłał ZG 
Ligi Kobiet do Antyfaszystowskiego Komitetu Kobiet Ra
dzieckich oraz organizacje młodzieżowe, które wystosowały 
pismo do Komitetu Antyfaszystowskiego Młodzieży Radziec
kiej, składając je na ręce ambasadora ZSRR — Lebiediewa,

Centralny Komitet Jedności 
Kuchu Ludowego w Polsce prze 
słał w 32 rocznicą Wielkiej So 
cjalistycznej Rewolucji Paź
dziernikowej do Przewodniczą
cego Rady Ministrów ZSRR Ge 
neraiissimusa Stalina pismo 
treści następującej:

W 82 rocznicą Wielkiej So
cjalistycznej Rewolucji Paź
dziernikowej Centralny Komi
te t Jedności Ruchu Ludowego 
w Polsce przesyła Panu osobiś 
cie i narodom Związku Radziec 
kiego serdeczne pozdrowienia 
od chłopów, zorganizowanych
pod sztandarami Stronnictwa 
Ludowego i  Polskiego Stronnic
twa Ludowego, znajdujących 
■ię w przededniu zjednoczenia,

Chłopi polscy rozumieją do
niosłą rolą i ogólnoświatowe 
znaczenie Wielkiej Socjalistycz 
nej Rewolucji Październiko
wej.

Z głęboką wdzięcznością oce 
niają fakt uznania przez Rząd 
Radziecki w pierwszych dniach 
Rewolucji prawa Polski do nie 
podległości Nasze serdeczne 
uczucia przyjaźni dla narodów 
Związku Radzieckiego pogłębi
ły  się jeszcze bardziej po zwy 
cięstwie bohaterskiej A rm ii Ra 
dzi-eckiej nad hitlerowskim fa 
szyzmem, któremu to zwycię
stwu ojczyzna nasza zawdzię
cza wolność i  niepodległość.

Chłopi polscy jednoczą się 
dziś z narodami Związku Ra
dzieckiego w ich walce o utrzy 
manie pokoju na świeci«.

Wiemy, że światowy obóz 
pokoju, postępu i  demokracji 
pod przewodem Związku Ra
dzieckiego jest potęgą, o którą 
rozbiją się imperialistyczne dą 
żenią i  plany anglo-amerykań- 
skich podżegaczy wojennych.

Masowe wycieczki chłopów 
polskich do Związku Radziec
kiego zbliżyły jeszcze bardziej 
wieś polską do bratnich naro
dów radzieckich, pozwoliły one 
poznać zdobycze i przebogate 
doświadczenia spółdzielczości 
radzieckiej. W bieżącym roku 
wieś polska przystąpiła do or
ganizowania pierwszych spół
dzielni produkcyjnych.

Zjednoczenie się stronnictw 
chłopskich w Polsce stanie się 
jeszcze jednym ogniwem bra 
terskiej jedności naszego naro 
du w imię utrzymania pokoju 
oraz budowania podstaw socja 
lizmu.

Wspólnie z polską klasą ro
botniczą realizować będziemy 
W codziennym trudzie głoszo
ne przez Wielką Rewolucję 
Socjalistyczną hasła pokoju, 
wolności i braterstwa ludów w 
przekonaniu, że praca nasza 
doprowadzi do ustroju pełnej 
sprawiedliwości społecznej, do 
zwycięstwa socjalizmu w Pol 
sce.

Przewodniczący 
CKJRL 

Władysław Kowalski 
Wiceprzewodniczący 

CKJRL 
Józef Niećko 
Sekretarze 

CKJRL
Aleksander Juszkiewlcz 
Kazimierz Banach

Jesteśmy głęboko przekona
ni, że wzajemna przyjaźń i  ści 
sła współpraca, pogłębiająca 
się tak pomyślnie dla naszych 
narodów, wzrastać będzie na
dal w interesie powszechnego 
pokoju, do którego dążymy 
wraz z całym Obozem Demo
kracji i  Postępu pod przewo
dem Wielkiego Związku Ra
dzieckiego.

Z okazji 82 rocznicy Wiel
kiej Rewolucji Październikowej 
Zarząd Główny L ig i Kobiet w 
imieniu 1.600.000 ewoich człon 
kiń przesłał do Antyfaszystow 
»kiego Komitetu Kobiet Ra
dzieckich list, w którym skła
da kobietom radzieckim ser
deczne życzenia dalszych suk
cesów w budownictwie komu
nizmu.

Delegacje ZMP, „SP" i  ZHP 
złożyły dnia 7 bm. na ręce am 
basadora ZSRR w Warszawie 

Wiktora Lebiediewa Ust 
młodzieży polskiej do Komite
tu Antyfaszystowskiego Mło
dzieży Radzieckiej. W liście 
czytamy m. in.: «'

„W Waszej ofiarnej walce i 
pełnym poświęcenia trudzie, 
pod przewodem Leninowskiego 
Komsomołu, wiernego pomoc
nika Partii Lenina i Stalina— 
tworzycie wraz z całym ludem 
radzieckim szczęśliwą przy
szłość nie tylko własnego na
rodu, lecz wszystkich narodów 
świata.

Jesteśmy szczęśliwi, że na
szemu pokoleniu w Polsce wy
padło^ żyć w epoce socjalizmu. 
Jesteśmy dumni, że możemy 
iść Waszym śladem, czerpać z 
przebogatej skarbnicy Waszych 
doświadczeń, współuczestnicząc 

budownictwie szczęścia na
szego narodu.

W dniu 82 rocznicy Wielkiej 
Rewolucji Październikowej za
pewniamy Was, drodzy przy
jaciele, że będziemy zawsze ra 
zem z Wami.

demie, poświęcona uczczeniu 
32 rocznicy Wielkiej Rewo
lucji Październikowej.

Załoga Zakładów Wytwórni 
Aparatury Oświetleniowej K. 
Szpotański, uczciła rocznicę Re 
wolucji Październikowej uro 
czystą akademią.

W imieniu Wojska Polskiego 
serdeczne pozdrowienia robo
tnikom Zakładów przekazał 
kpt. Babul.

Zebrani przyjęU rezolucję, w 
której przesyłają pozdrowienia 
bohaterskim narodom Związku 
Radzieckiego, Wszechzwiązko
wej Komunistycznej Partii 
(bolszewików) oraz Wodzowi 
¡postępowej ludzkości Genera
lissimusowi Stalinowi

Tonąca w czerwieni świetli
ca robotnicza fabryki „Peron“ , 
wypełniła się po brzegi Burzą 
oklasków i okrzykami na cześć 
obu zaprzyjaźnionych naro
dów: polskiego i  radzieckiego 
przyjęto okolicznościowe prze
mówienia przedstawiciela KW 
PZPR tow. Pawłowskiego.

W serdecznych słowach prze 
słał robotnikom pozdrowienia 
w imieniu Wojska Polskiego, 
p łk Szabłowski. Zapoznał on 
zebranych z życiorysem nowo- 
mianowanego Ministra Obrony 
Narodowej Marszałka Polski 
Konstantego Rokossowskiego.

W Zarządzie Głównym ZSCh 
akademia zgromadziła wszyst 
kich pracowników związku z 
prezesem Zarządu Głównego 
ZSCh Ignarem na czele.

Część ^ciejalną uroczystości 
zakończyło 'wręczenie 24 pra
cownikom Zarządu Głównego 
ZSCh premii pieniężnych za do 
bre wyniki pracy.

Rocznica Wielkiego Października 
świętem m u  pracujących całego świata

i m anifestacje we w szystkich k ra jachUroczyste akadem ie
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W Rumunii
BUKARESZT (PAP). Na 

terenie całej Rumumji obchodź o 
no nader uroczyście święto Re 
wolucji Październikowej. W 
licznych miejscowościach odsło 
nięto pomniki ku czci pole
głych bohaterów A rm ii Ra
dzieckiej.

Na centralną akademię, któ
ro odbyła się w stolicy Rumu
nii, przybyli najwyżsi dostoj- 
nicy państwowi, przedstawićie- 
JjA korpusu dyplomatycznego 
ZSRR i krajów demokracji lu
dowej, generalicja oraz człon
kowie delegacji ZSRR. Przerna 
w iali: premier Groza i  gene- 

sekretarz Rumuńskiej 
Partii Robotniczej Dej.

W poniedziałek, na Placu 
Zwycięstwa w Bukareszcie od
była się olbrzymia defilada, w 
Której wzięło udział około 400 
tys. osób.

jące Włoch uroczyście obchodzi 
ły  32-gą rocznicę Wielkiej Paź 
dziennikowej Rewolucji Socja
listycznej. Pod czerwonymi 
sztandarami partii komunisty
cznej i  socjalistycznej skupili 
się nie tylko członkowie partii 
lewicowych, ale wszyscy praw 
dziwi demokraci w celu uczcze
nia 82-ej rocznicy Rewolucji 
Październikowej.

W Chińskiej Republice Ludowej
(PAP) --- Wg WSZy_

stkich miastach Chin masy lu
dowe świętowały 82 rocznicę 
Rewolucji Październikowej. To 
warzystwo Przyjaźni Chińsko-
Radzieckiej w Pekinie, Szang
haju, w Tien - Tsinie i innych 
miastach urządziło wiece, w 
których uczestniczyły tłumy 
ludności.

CK Stronnictwa Demokra
tycznego wystosował do Central 
nego Komitetu Wszechzwiązko 
wej Komunistycznej Partii (boi 
szewików) na ręce Generalissi
musa Józefa Stalina depeszę 
następującej treści:

,,W imieniu polskiej postępo 
wej inteligencji i  mieszczań
stwa, zrzeszonych w szeregach 
Stronnictwa Demokratycznego, 
prosimy przyjąć z okazji 32 
rocznicy Wielkiej Rewolucji 
Październikowej najserdeczniej 
aze życzenia pomyślności i dal 
szego rozkwitu dla Narodów 
Socjalistycznych Republik Ra
dzieckich. Ojczyzna nasza za
wdzięcza swą wolność i  odro
dzenie, historycznemu zwycię
stwu Wielkiego Października, 

Pragniemy Was zapewnić o 
naszej prawdziwej i szczerej 
przyjaźni, naszej niezachwianej 
woli trwania w sojuszu z Wiel 
kim Związkiem Radzieckim w 
walce o ustrój pełnej sprawie
dliwości społecznej i  w walce 
o trwały pokój.

Prezes CK Stronnictwa De
mokratycznego

Wacław Barcikowski 
Sekretarz Generalny CK 

Stronnictwa Demokratycznego 
Leon Chajn

W dalszym ciągu w fabry
kach, biurach j urzędach stoli
cy odbywają się uroczyste aka

Również pracownicy Mini
sterstwa Leśnictwa wspólnie z 
Dowództwem Wojsk Lotni
czych, uczcili uroczystą akade 
mią 32 rocznicę Rewolucji Paź 
dziernikowej. Obecny na aka
demii , minister leśnictwa — Po 
dedwomy przemówił do zebra 
uych, podkreślając wielką rolę 
Rewolucji Październikowej dla 
Narodu Polskiego.

Przedstawiciel A rm ii Ra
dzieckiej, w wygłoszonym prze 
mówieniu podkreślił doniosłe 
znaczenie przyjaźni polsko-ra
dzieckiej.

Akademię zakończyła część
artystyczna, w której wzięli 
udział artyści Domu Wojska 
Polskiego.

Ludność s to licy  składa 
życzenia narodom  ZSRR

W dniu 7 bm. w Ambasadzie 
ZSRR w Warszawie składano 
ną ręce ambasadora Wiktora 
Lebiediewa życzenia z okazji 82 
rocznicy Wielkiej Rewolucji 
Październikowej.

V/ ciągu 5 godzin przybywa 
ły  bez przerwy do Ambasady 
ZSRR w Warszawie delegacje 
partii politycznych, związków 
zawodowych, organizacji spo
łecznych, delegacje poszczegól
nych zakładów jyacy i ucząlni.

W imieniu KC PŻPR życze
nia^ złożyła delegacja z kierów 
nikiem Wydziału Zagraniczne
go tow. Ostapem Dłuskim na 
czele. Delegacjom stronnictw Iu 
dowych przewodniczyli prezesi 
komitetów wykonawczych — 
Wincenty Baranowski i  Józef 
Niećko.

Na akademii, zorganizowa
nej w Centralnym Związku 
Spółdzielczym w Warszawie z 
okazji 32 rocznicy Rewolucji 
Październikowej, zebrani po
stanowili wysłać do spółdziel
ców radzieckich depeszę nastę
pującej treści:

Z okazji 32 rocznicy Wiel
kiej Rewolucji Październiko
wej, która stała się punktem 
zwrotnym w historii całego 
świata, w dniu tej tak drogiej 
Wam i nam rocznicy, polski 
ruch spółdzielczy zasyła Wam 
serdeczne życzenia owocnej pra 
cy na polu spółdzielczym.

x ow. min. Świątkowski, re
prezentujący Towarzystwo 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
zaznajomił ambasadora Lebie
diewa z osiągnięciami Towarzy 
stwa, które obecnie zrzesza 
2.120.000 członków. Wśród skła 
dających życzenia obecni byli 
również przewodniczący Żarz. 
Gł. ZSCh Ignar, przewodniczą
ca ZG L ig i Kobiet I. Sztachel- 
ska, prezes Związku Literatów 
tow. Leon Kruczkowski oraz 
prezes TPŻ tow. S. Matuszew
ski.

W imieniu ludności stolicy 
złożył serdeczne tyczenia am
basadorowi Lebiediewowi i  na 
jego ręce narodom Związku Ra 
dzieckiego prezydent miasta 
tow. Tołwiński, a pierwszy se
kretarz KW PZPR tow. St. Za
wadzki przekazał życzenia 
Komitetowi Moskiewskiemu 
WKP(b).

Robotnicy i  pracownicy umy

słowi zakładów pracy podkre 
ślali w gorących słowach, że 
święto Rewolucji Październiko
wej jest wspólnym świętem na 
rodów Związku Radzieckiego 
narodu polskiego.

Przedstawiciel delegacji fa 
bryki „Ursus“  A. Szwarc, u 
czestnik Rewolucji Październi 
kowej, powiedział m. in.: „dzię 
ki Rewolucji, Październikowej 
dwukrotnie odzyskaliśmy nie
podległość, ale prawdziwą nie
podległość odzyskaliśmy dopie
ro w 1945 r., kiedy lud ujął 
władzę w swoje ręce“ .

Delegat spółdzielni produk
cyjnej we wsi Baranów, Paku
ła opowiada, że chłopi pracują
cy jego wsi założyli spółdzieł 
nię produkcyjną świadomi, że 
tą drogą zbudują sobie szczę
śliwą przyszłość. W pracy tej 
czerpią z bogatej skarbnicy do 
świadczeń wsi radzieckiej.

Wszystkie delegacje składają 
na ręce ambasadora Lebiediewa 
podziękowania Rządowi Ra
dzieckiemu za zgodę na skiero
wanie marszałka Rokosowskie- 
go do dyspozycji Rządu Pol
skiego. Podkreśliły one, że jest 
to jeszcze jeden dowód bezin
teresownej bratniej pomocy na 
rodu radzieckiego dla narodu 
polskiego.

Odpowiadając na tyczenia
ambasador Lebiediew pod
kreślił duży wkład proletaria
tu polskiego w dzieło zwycię
stwa Rewolucji Październiko
wej, której wspaniałe zdobycze 
stały się dziś udziałem obu brat 
nich narodów i  wszystkich na
rodów miłujących pokój i  po
stęp.

Złożenie w ieńców p rzy  pom n ikach  
B ra terstw a B ro n i i  W dzięczności

W dniu 7 bm., w 82 rocznicę 
Rewolucji Październikowej, 
przedstawiciele partii, wojska, 
organizacji społecznych i  zakła 
dów pracy złożyli wieńce przy 
pomnikach Braterstwa Broni i 
Wdzięczności.

W imieniu Komitetu Central 
nego PZPR, przy pomniku 
Braterstwa Broni, złożyła wie 
nieć z czerwonych kwiatów de 
legacja KC z tow. ministrem 
Matuszewskim na czele.

W imieniu KW PZPR wie
niec złożyli sekretarze Komite 
tu, tow. tow. Zawadzki, Gli
niarz, Bilecki i Hofman.

Generał Rodkiewics złożył

wieniec w imieniu wojska, zaś 
w imieniu Zarządu Miejskiego 
i Stołecznej Rady Narodowej, 
prezydent Tołwiński i  wiceprze 
wodniezący SRN, Dworakow
ski.

Pon.adto przy pomniku Bra
terstwa Broni wieńce złożyły 
delegacje dzielnic partyjnych, 
ZMP oraz Lig i Kobiet.

U stóp Pomnika Wdzięcznoś 
ci na Rondzie Waszyngtona, 
wieńce złożyli przedstawiciele 
Komitetu Warszawskiego 
PZPR, TPŻ, Zw. Bojowników 
o Wolność i Demokrację oraz 
delegacje poszczególnych zalda 
dów pracy,

W Niemieckiej Republice 
Demokratycznej 

BERLIN (PAP) _  w  dniu 
bm. w gmachu Opery Pań

stwowej odbyła się uroczysta 
akademia z okazji 32 rocznicy 
Rewolucji Październikowe: z 
udziałem członków rządu Nie
mieckiej Republiki Demokraty
cznej, na której przemówił pre 
mier Grotewohl.

Premier Grotewohl podkre
ślił, że Niemiecka Republika 
Demokratyczna zdecydowana 
jest stanąć po stronie sił postę 
pu i  przeciwstawić się knowa
niom imperializmu. Jeżeli — po 
wiedział — oświadczenie Stali
na, że nasze dwa narody roz
porządzają największymi moż
liwościami w Europie, dało tru  
cicielom opinii publicznej okaz
ję do twierdzenia, jakoby mo
gły być w ten sposób zagrożone 
interesy Polski lub Czecho
słowacji, odpowiadamy na to: 
nasze dwa narody zdecydowane 
są walczyć o pokój z takim na 
pięciem swych sił, z jakim nie 
gdyś prowadziły wojnę. Nie do 
puścimy więc nigdy do tego, 
aby granica nad Odrą i  Nysą 
stała się podstawą do rozpęta
nia szowinistycznej akcji prze
ciwko Polsce. Jesteśmy prze
konani, że lepiej służymy inte, 
resom wysiedleńców i intere
som całego narodu niemieckie
go, włączając Niemcy do sy
stemu państw miłujących po
kój, niż w tym wypadku gdy
byśmy brali udział w szowini
stycznej hecy wokół granicy 
nad Odrą i  Nysą, albowiem ta 
ka heca mogłaby służyć jedy
nie wojnie, nigdy zaś pokojo
wi.

Te słowa premiera Grotewo- 
hla wywołały na sali burzę o-
klasków.

Oprócz Grotewohla przema
wiali wicepremier prof. Kast- 
ner i wicepremier Otto Nusch-
ke.

Z okazji rocznicy Rewolucji 
Październikowej prezydent Nie 
mieckiej Republiki Demokra
tycznej Wilhelm Pieck wysto
sował depeszę gratulacyjną do 
przewodniczącego Rady Naj
wyższej ZSRR Szwernika. Pre
mier Grotewohl przesłał depe
szę gratulacyjną do Generali
ssimusa Stalina, a minister 
spraw zagranicznych Dertinger 
przesłał depeszę na ręce min. 
Wyszyńskiego.

Na wielkim wiecu w. Spozia 
przemakał generalny sekre
tarz Włoskiej Partii Komuni
stycznej — Togliatti. W Brin
disi wygłosił przemówienie se
kretarz Włoskiej Partii Socja
listycznej Nenni.

Wielkie manifestacje odbyły 
się również w Turynie, Rzy
mie, Bolonii i innych miastach 
Włoch.

W Anglii
LONDYN (PAP) — W Lon

dynie odbyła się w niedzielę u- 
roczystość z okazji 32 rocznicy 
Rewolucji Październikowej. Za 
mieniła się ona w najpotężniej
szą od czasu wojny manifesta
cję na rzecz pokoju i  przyjaźni 
z ZSRR.

Wielka sala Empress Hall 
zgromadziła ponad 9 tys. lon- 
dyńczyków.

Akademię zagaił przewodni
czący brytyjsko - radzieckiego 
towarzystwa przyjaźni ks. Stan 
ley Evans. Następnie odczyta
no depeszę skierowaną do na
rodów Zw. Radzieckiego, ;któ- 
rej słowa zebrani stojąc skan
dowali chórem.

W depeszy tej uczestnicy a- 
kademii witają z radością wspa 
niałe osiągnięcia ZSRR i stwier 
dzają, że nieugięte stanowisko 
ZSRR w obronie pokoju i  na

pokójwszystkich miłujących 
ludzi.

Żywiołowe oklaski powitały 
poetę radzieckiego Aleksego 
Gorkowa. Oświadczył on, że na 
ród radziecki nie zapomniał po 
tężnego głosu robotników bry
tyjskich, którzy w roku 1920 
przeciwstawili się interwencji 
kapitalistów zachodnich prze
ciwko Zw. Radzieckiemu.

Z kolei odczytano depesze po 
witalne wysłane do Zw. Ra
dzieckiego przez liczne b ry ty j
skie zw. zawodowe, organizacje 
przyjaźni brytyjsko - radziec
kiej oraz przez wybitnych 
przedstawicieli brytyjskich kół 
naukowych, kulturalnych i  za
wodowych.

Przemówienia podkreślające 
wielką rolę ZSRR w obronie po 
koju wygłosili m. in.: naczelny 
redaktor dziennika „Daily Wor 
ker“  Cambell, przewodniczący 
szkockich zw. zawodowych W il
liam Pearson i  poseł P ritt. 
„Zw. Radziecki — powiedział 
poseł P ritt — rozpoczął walkę 
o pokój 8 listopada 1917 roku 
w 24 godziny po swych narodzi
nach“ .

Akademia zakończyła się od
śpiewaniem „Pieśni Przyjaźni“  
kompozytora angielskiego Alla 
pa Busha, skomponowanej spe 
cjalnie na tę uroczystość.

W Belgii
BRUKSELA (PAP). W sto

licy Belgii odbyła się manife
stacja, z udziałem ponad 25 
tys. osób. Uczestnicy manifesta 
cji uczcili 82 rocznicę Rewolu
cji Październikowej, demonstru 
jąc przeciwko polityce rządu 
belgijskiego i paktowi atlantyc 
kiemu oraz wzywając do po
parcia pokojowej polityki 
ZSRR. Na transparentach wi-

rzecz zakazu produkcji bomby dniały napisy: „Nigdy nie weź 
atomowej wzbudza szacunek 'mierny udziału w wojnie prze-

ciwko zwycięzcom Stalingra 
du", „Precz z podżegaczami 
wojennymi“ .

KC Belgijskiej Partii Komu
nistycznej wystosował do CK 
WKP (b) depeszę gratulacyjną,

W Austrii 
WIEDEŃ. (PAP). W 82-gą 

rocznicę Rewolucji Październi 
kowej w całej Austrii odby
ły  się liczne wiece i  akademie.

Na centralnej akademii w 
Teatrze Scala w Wiedniu obec
ni byli: prezydent Renner. 
członkowie rządu i korpusu dy 
plomatycznego oraz Wysoki 
Komisarz ZSRR — gen. Spiri- 
dow.

W Finlandii 
HELSINKI (PAP). W dniu 

6 bm. w Helsinkach odbyła się 
uroczysta akademia, zorgani
zowana przez Towarzystwo 
„Finlandia — ZSRR“ . Na aka 
demię przybyli prezydent Paa 
sikivi, minister spraw zagra
nicznych — Enkel, minister 
przemysłu 1 handlu Takki, po
seł ZSRR w Finlandii — Sa 
wonenkow, przedstawiciele kor 
PUSu dyplomatycznego krajów 
demokracji ludowej oraz licz
ni przedstawiciele organizacji 
społecznych i  kulturalnych sto
licy.

Referat o 82 rocznicy Rewo
lucji Październikowej, wygło
siła red. Rydberg.

W Izraelu
TEL-AVIV (PAP). W Jero

zolimie J Haifie z inicjatywy 
Towarzystwa Przyjaźni z 
ZSRR, zorganizowano wiele u- 
roczystych posiedzeń, które 
zgromadziły tłumy publicznoś
ci. Sale, gdzie odbywały się 
akademie, udekorowano portre 
taimi Lenina, Stalina i hasłami 
na cześć ZSRR.

Dcïegacja biologów 
radzieckich przybyła 

do Warszawy
W związku z obchodzonym 

w naszym kraju „Tygodniem 
Pawłowa“  w dniu 7 bm. przy
była do Warszawy na zaprósz« 
nie Ministerstwa Oświaty de
legacja Akademii Nauk ŻSRB 
w osobach znakomitych biolo
gów radzieckich prof. Lwa Fio 
dorowa, prof. Dymitra Biriuko- 
kowa i sekretarza delegacji A- 
leksandra Wichranowa.

Gości radzieckich w itali: kiej 
równik Wydziału Nauki K<3 
PZPR tow. dr Petrusewicz, dy 
rektor Departamentu Nauki 1$ 
nisterstwa Oświaty tow. *Mi- 
chajłow oraz przedstawiciel« 
TPPR i stołecznego świata na* 
ukowego.

Akademie ku czci 
I. P. Pawłowa

W Sali Kolumnowej Uniwer
sytetu Warszawskiego odbył® 
się w dniu 5 bm. akademia ku 
czci genialnego uczonego ra
dzieckiego Iwana Pawłowa ^  
setną rocznicę jego urodzin.

Akademię zagaił prof. dr 
Czubalski, rektor Uniwersytetu 
W ar szawsldego.

Na program akademii zło
żyły się cztery referaty nau
kowców polskich o życiu i  dzi# 
łalności wielkiego uczonego ra
dzieckiego.

W imieniu uczonych radzie«-
Łach powitał zebranych akade- 
S iłik  historyk Greków. Podkre
ślając podstawowe dla nauki 
znaczenie prac Iwana PawłoW® 
mówca stwierdził, że stały sifl 
one własnością całej ludzkości.

Akademia ku czci I. P. Pawio 
wa odbyła się również w AWF 
im. gen. Świerczewskiego.

Hymn Niemieckiej 
Republiki 

Demokratycznej

Potężna manifestacja 
ludu pracującego ZSRR w 32 rocznicę 

Rewolucji Październikowej

-- W Albanii
TIRANA. (PAP) . Stolica 

Albanii udekorowana zielenią 
i hasłami na cześć Zw. Radziec 
kiego, partii bolszewickiej i 
Stalina — uroczyście obcho
dziła 82-gą rocznicę Wielkiej 
Rewolucji Październikowej. Na 
akademii 6 bm. wygłosił refe
rat sekretarz KC Partii Pra
cujących — Mehmed Szehu.

DOKOŃCZENIE z e  s tu , i

(We Francji
PARYŻ (PAP) — W związ

ku z rocznicą Rewolucji Paź
dziernikowej w całej Francji 
odbyły się liczne manifestacje 
1 wiece.

W Paryżu w sali Playela od
była się w niedzielę uroczysta 
akademia, na której przema
wiali gen. Petit i  Guy de Bois- 
son.

Następnie wśród burzy okla
sków zabrał głos’ ambasador 
ZSRR Bogomołow, który wska 
zał na pokojową pracę narodów 
ZSRR i na ich wolę obrony po
koju.

Zebrani jednogłośnie uchwa
l i l i  rezolucję, podkreślającą do 
niosłośó przyjaźni francusko- 
radzieckiej oraz rolę ZSRR i 
Generalissimusa Stalina w wal 
ce o pokój.

W departamencie Tarbes od 
był się wiec z udziałem 15 tys. 
osób, na którym Maurice Tho- 
rez wygłosił przemówienie o
historycznym znaczeniu Wiel
kiej Rewolucji Socjalistycznej. 
Na wiecu w X I I I  dzielnicy Pa
ryża przemawiał Andre Marty. 
W Montceau les Mines na wiel 
kim wiecu górników wygłosił 
ffrzemówienie Augustę Le- 
coeur.

We Włoszech
RZYM. (PAP). Masy pracu-

jeszcze energiczniej o dalszy 
rozwój gospodarki socjalistycz
nej, o wzmocnienie potęgj eko
nomicznej naszego państwa ja 
ko podstawy dobrobytu narodu, 
jako gwarancji pokoju i bezpie 
czeństwa. Naród radziecki mo
że być przekonany, że jego siły 
zbrojne stoją czujnie na straży 
bezpieczeństwa i interesów pań 
stwowych ZSRR.

Marszałek Wasilewski ząkoń 
czył swe przemówienie okrzy
kami na cześć Zw. Radzieckie
go i  na cześć Wielkiego Wodza 
całej postępowej ludzkości Jó
zefa Stalina.

Na trybunach rozległy się 
huczne oklaski. Artyleria dała 
salwy honorowe, a orkiestra 
wojskowa, składająca się z" ty 
siąca ludzi odegrała hymn 
ZSRR.

Armia ZSRR demonstruje 
gotowość obrony pokoju 

Przed trybunami na Placu 
Czerwonym przeciągnęły kolej
no w świetnym ordynku bata
liony słuchaczy akademii wojs
kowych, szkół oficerskich i pod 
oficerskich różnych rodzajów 
broni, oddziały piechoty i ka
walerii.

W chwili gdy defilowały pier 
wsze oddziały wojska ukazało 
się nad Placem Czerwonym lot
nictwo. Najpierw przeciągnęły 
eskadry potężnych radzieckich 
„twierdz latających", a za nimi 
trójkami, eskadrami, pułkami 
— samoloty myśliwskie i  to wy 
łącznie odrzutowe, lecące z 
szybkością przewyższającą szyb 
kość głosu.

Za kawalerią wjechały na 
Plac Czerwony, poprzedzane
oddziałami motocyklistów dy
wizje wojsk zmotoryzowanych, 
zaopatrzone wspaniale w arty
lerię, miotacze min i hroń pan
cerną. Pułk za pułkiem prze
ciągali gwardziści radzieccy, 
którzy na polu bitwy z najeźdź 
cą hitlerowskim zdobyli zasz
czyt noszenia sztandarów gwar 
dii z podobizną Wielkiego Le
nina.

Przez Plac Czerwony prze
szła kolumna zmotoryzowa
nych wojsk desantowych, na
stępnie znowu artyleria — od 
małych dział przeciwczołgo- 
wych do potężnych moździerzy, 
artyleria ciężka i najcięższa.

Po artylerii przedefilowały 
dywizje wojsk pancernych ze 
słynnymi czołgami „T-34“  i 
„JS“ .

Wspaniała manifestacja 
ludności Moskwy 

Po defiladzie rozpoczęła się 
manifestacja ludności Moskwy. 
Olbrzymią kolumną w różnobar

wnych kostiumach szły dziesiąt 
k i tysięcy sportowców radziec
kich. Za sportowcami kroczyły 
długie szeregi robotników i nau 
kowców, studentów i  artystów, 
ludności wszystkich dzielnic sto 
licy ZSRR. Nad manifestanta
mi — las sztandarów i trans
parentów. Liczne napisy stwier 
dzają, że ludzie radzieccy, chlu 
biąc się swymi sukcesami, cie
szą się również szczerze i głę
boko z sukcesów mas pracują
cych bratnich krajów demokra
c ji ludowej — Polski, Czecho
słowacji, Bułgarii, Rumunii, 
Węgier, Albanii, ze zwycięstw 
wielkiego narodu chińskiego i z 
faktu nieustannego wzmacnia
nia się obozu pokoju.

W pochodzie niesiono portre
ty  Prezydenta RP Bolesława 
Bieruta, wodza narodu chińskie 
go Mao Tse - tunga, Prezyden
ta Czechosłowacji Gottwalda, 
generalnego sekretarza Węgier 
skiej Partii Pracujących Rako- 
siego, sekretarza KC Rumuń
skiej Partii Robotniczej Geor- 
giu Deja, sekretarza KC Komu 
nistycznej Partii Bułgarii Czer 
wenkowa, premiera albańskiego 
Envera Hodży i innych czoło
wych działaczy krajów demo
kracji ludowej.

Potężna manifestacja ludnoś 
ci moskiewskiej przeciągnęła 
się do późnych godzin popołud
niowych.

Zjazd Z w. Za w. E ne rge tyków  
w ita  p o w ró t M arszałka 

Rokosow skiego do k ra ju
W dniu 6 bm. rozpoczął w 

stolicy obrady I  Krajowy Zjazd 
Organizacyjny Związku Zawo
dowego Pracowników Energe
tyki.

Na Zjazd przybyli: członek 
Rady Państwa — przewodni
czący CRZZ tow. Aleksander 
Zawadzki, minister górnictwa 

energetyki tow. Ryszard Nie- 
szporek, wiceprzewodniczący 
CRZZ tow. A. Burski, przed
stawiciele KC PZPR, przedsta
wiciele Centralnego Zarządu 
Energetyki i  Państwowej Ko
misji Planowania Gospodarcze
go i inni.

W prezydium Zjazdu zasie
dli m. in. robotnicy i pracowni
cy z przodownikami pracy, od
znaczonymi orderem „Sztan
dar Pracy“  Lisem, Koropisem 
i Rzeszotarskim na czele.

W imieniu Rządu RP powi
ta ł Zjazd tow. minister Nie- 
szporek, po czym przewodniczą 
cy CRZZ tow. Aleksander Za
wadzki wygłosił dłuższe prze
mówienie,  ̂którego znaczną 
część poświęcił doniosłemu wy
darzeniu, jakim było mianowa
nie Konstantego Rokosowskie- 
go Marszałkiem Polski i M ini
strem Obrony Narodowej. 

Zebrani urządzili długotrwa-|

łą serdeczną owację na cześć 
Prezydenta Bolesława Bieruta 
i Marszałka Polski — Roko- 
sowskiego. Y/śród ogromnego 
entuzjazmu powzięto uchwałę 
Zjazdu .wyrażającą głęboką ra
dość, z powodu powołania na 
stanowisko Marszałka Polski i 
Ministra Obrony Narodowej — 
Marszałka Konstantego Rokoso 
wskiego. Jednocześnie Zjazd wy 
raża głębokie podziękowanie 
Rządowi Radzieckiemu i Gene
ralissimusowi Stalinowi z po
wodu powrotu do Polski nasze
go rodaka, wiernego syna pol
skiej klasy robotniczej, robot
nika warszawskiego, opromie
nionego chwałą zwycięstw, bo
haterskiego pogromcy hitlery
zmu, wyrosłego ze sławnej 
szkoły dowódców stalinowskich 
—■ Marszałka Konstantego Ro- 
kosowskiego.

I  Krajowy Zjazd Pracowni
ków Energetyki przesyła Mar
szałkowi Polski Rokosowskie- 
mu wyrazy serdecznych życzeń 
z powodu objęcia przez niego 
godności Marszałka Polski 
stanowiska Ministra Obrtfny 
Narodowej, życząc Mu uzyska 
nia jak największych osiągnięć 
dla dobra Polski Ludowej w Jej 
marszu do socjalizmu i w wal
ce o pokój“ .

Większość 
anglosaska w ONZ 
zachęca greckich 

faszystów do mordów

Nowe p lany  dywersyjne 
D epartam entu  Stanu wobec 
k ra jó w  d e m o kra c ji ludow e j

przewodziMOSKWA. (PAP). Agencja
TASS donosi z Helsinek: 

Demokratyczna prosa fińska 
opublikowała wiadomość po
chodzącą z dobrze poinformo
wanych kół Sztokholmu, któ
ro, stwierdza, że Departament 
Stanu U SA polecił swym 
przedstawicielom w krajach 
demokracji ludowej uaktywnić 
działalność skierowaną prze
ciwko rządom tych państw, 

t,Jedną z forn, tej działalno
ści raa być rozprzestrzenianie 
kłamliwych pogłosek. „Pro
gram“ tej działalności opraco
wała komisja Departamentu

Stanu, której 
Ian Dulles.

Al-

Rozprzestrzenianiem kła
mliwych wiadomości zajmo
wać się ł>ędą w pierwszym rzę
dzie urzędnicy m isji dyploma
tycznych St. Zjednoczonych, a 
następnie pracownicy agencji 
U.S. Information Service, któ- 
rej głównym zadaniem jest 
szpiegostwo.

N. JORK. (PAP). — Komi
sja Polityczna Ogólnego Zgro
madzenia ONZ zakończyła dy
skusję nad tzw. sprawą grec- 
ką.

W głosowaniu przyjęto me
chaniczną większością głosów 
projekt rezolucji państw angl°- 
saskich. Następnie głosowano 
nad poszczególnymi paragrafa
mi radzieckiego projektu rezo
lucji. Większość anglosaska od
rzuciła zawarte w tym projek
cie propozycje: wstrzymania 
działań wojennych w Grecji, 
głoszenia w tym kraju P°* 
wszechnej amnestii, przepraw® 
dzenia tam powszechnych wol
nych wyborów do parlamentu» 
utworzenia komisji z udziale^* 
ZSRR dla kontroli północnych 
granic Grecji, zaniechania »nt 
glosasldej pomocy wojskowej 
dla Grecji oraz ustanowieni8, 
terminu wycofania z półwyspa 
Helleńskiego obcych wojsk.

Zbrodniarze
hitlerowscy

skazani na śmierć
Ar lacyjny w BydgOSZ-

lr,
Sąd

czy ogłosił v/ dniu 7 bm. wy
rok w procesie przestępców W® 
jennych Hildebrandta i Hen*®' 
go. Sąd skazał b. wyższego do
wódcę SS i policji Richard8 
Hildebrandta i prezydenta P°” 
lic ji miasta Bydgoszczy Ma** 
Henzego na karę śmierci* 
Oskarżeni uznani zostali win
nymi przeprowadzenia maso
wych wysiedlać Polaków n* 
Pomorzu i terenie Prus Wschód 
nich. Za ich aprobatą dokonano 
dziesiątek tysięcy mórćerst^i 
tak na ludności polskiej jak 1 
na żydowskiej.

W uzasadnianiu wyrok8 
stwierdzono, że tak Elidę11! 
brandt jak i Henze działa1* 
świadomie na niekorzyść Pola
ków, mordując ich i w ysył’ .:"*
do karnych obozów 
celu wyniszczenia.

i --cy

jPs/r/w/XM-K

i s®
W  R I L Ï U I

Z D A N IA C H ,W *

Ponadto Departament Stanu 
zaleca werbowanie do tej ak
cji pracowników misji dyplo
matycznych innych krajów i o- 
sób prywatnych.

M O S K W A. Ruda M in is tró w  ZSfljJ 
m ianow ała gen. Czuiko-wa PrZU 
w odn c lą cym  Radziec’: n i  
s j l  K o n tro ln e j w  N icm czecli 1j 
tw orzone j na m to Irce  re d z ie * *  ^  
A d m in is tra c ji W o j'k o w e j. '
gw i. C zu jkcw a m ian ow an y  z°s*-- 
Semlczaatnow, a radcą p o lity k  
nym  K o m is ji Som ienow.

S O F IA . J a k  ju ż  donoiciUSnW 
S o fi i  o b ra d o w a ła  osdatn io  kon fobradow ała osta tn io  , 
rene ja , na k tó re j pov/c lano do t  
Cla m iędzynarodow a zrzesz61̂ i3m iędzynarodow a zrzes_ 
zw. zaw odow ych przem ysłu  sp ^  
żyv.ł czego i  p rzem ysłów  poki’^ r r  
nych . W ybrano jednom yśln ie  K

i i i ’

BERLIN (PAP). — Ei.dą 
Ministrów Niemieckiej Repubh 
ki Demokratycznej zatwierdzi
ła słowa i muzykę nowego hyn* 
nu państwowego, który po ra* 
pierwszy został wykonany pu
blicznie na uroczystej akademii 
z okazji rcęznicy Rewolucji 
Październikowej w gm a ch u  
Opery Państwowej.

Autorem tekstu nowego hyi" 
nu jest znany poeta Johanne* 
Becher, zaś muzykę skompono
wał Hans Eisler. Słowa nowe
go hymnu zawierają gorący 
apel o braterską jedność, 0 
przyjaźń między narodami i 0 
pokój.

w iz y jn ą . P rzew odniczącym  k c ij . .  
tetu zosia i Francuz Simonin.
ią siedzibą zrzeszenia będzie So****



TRYBUNA LUDU

Z  teki stalingradzkiej Podaliśmy sobie ręce 
dla wspólnej w a lk i o pokój i socjalizm

Przem ów ien ie  ambasadora W. Lebiediewa na uroczyste j akadem ii w W arszawie 
dla uczczenia 32 roczn icy W ie lk ie j R ew o luc ji P aździern ikow ej

i ___ j.___i «wAwtOo m

Rysował I. WITZ

W ie lk ie  d n i  naro
Wojsko Polskie a w a z  z nim cały naród pol

ski przeżywa wielkie dni. Na czele naszej ar
m ii stanął jeden z najwybitniejszych dowód
ców wojskowych ostatniej wojny, jeden z naj
bardziej utalentowanych wychowanków stali
nowskiej szkoły strategii wojennej, strategii 
zwycięstwa.

W Polsce Ludowej wojsko stanowi orga
niczną część narodu — nie tylko z tego naro
du wyrosłą, ale najbardziej istotnym intere
som narodu służącą. W Polsce Ludowej woj
sko stoi na straży nienaruszalności i  niepodle
głości państwa, w którym jedynym i pełnym 
gospodarzem jest lud pracujący, w którym lud 
pracujący urzeczywistnia swe dążenia odpo
wiadające najbardziej żywotnym, historycz
nym interesom całego narodu.

Wspaniałe karty zapisało w naszych dzie
jach młode, ale zahartowane w bojach Wojsko
P o lsk ie . T ra d y c je  I  A rm ii Polskie j, tradyc je  L e - ^

nino i  Warki, Warszawy i  Gdańska, Kołobrze
gu i Wału Pomorskiego, Gdyni i Berlina to 
tradycje jednoczące w sobie w jedną nierozer 
walną całość dawne boje wyzwoleńcze, duch 
najbardziej postępowej klasy klasy robot 
niczej i  osiągnięcia niezrównanej szkoły stali 
nowskiej A rm ii Radzieckiej. Z tych wspania
łych tradycji młodego Wojska Polskiego dum
ny jest żołnierz polski i dumny jest naród pol
ski. Uosobieniem tych wspaniałych tradycji — 
tradycji polsko - ra d z ie c k ie g o -braterstwa bro
ni, jest Marszałek Polski Konstanty Rokosow- 

tk i.
Objęcie dowództwa nad armią przez tak wy

trawnego żołnierza szkoły stalinowskiej, pod 
nosi prestiż naszego Wojska Polskiego, umac
nia więzy braterstwa z bohaterską Armią Ra
dziecką i armiami krajów demokracji ludowej, 
jest gwarancją podniesienia poziomu wyszLo 
lenia bojowego, hartu, świadomości, dyscypli 
Uy _  tych wszystkich czynników, które sta
nowią o niezwyciężoności arm ii ludu pracują-^ 
cego, armii obozu socjalizmu.

W roku 1941, gdy armie hitlerowskie szły 
na Moskwę, pod której murami walczył Mar

szałek Rokosowski, Józef Stalin mówił do 
żołnierzy radzieckich:

Na was patrzy cały Świat, jako na 
siłę zdolna, zniszczy6 grabieżcze hordy 
niemieckich zaborców. Na was patrzy, 
podbite narody Europy... jako na swoich 
wyzwolicieli. Wielka misja wyzwoleń
cza przypadła wam w udziale. Bądźcie 
godni tej wielkiej m is ji!"

Z dumą może nasze Wojsko Polskie mówić o 
swym dowódcy, że okazał się w pełni godnym 
wielkiej m isji historycznej, m isji wyzwoleń
czej A rm ii Radzieckiej.

W chwili, gdy w Bonn P°d egidą i  protekcją 
imperializmu amerykańskiego podnosi znowu 
głowę rewizjonizm i  faszyzm niemiecki — z 
dumą frado ic ią1 witamy fakt, że na straży na
szych granic na Odrze, Nysie i  Bałtyku stoją 
żołnierze, którymi dowodzi zwycięzca spod 
Moskwy i  Stalingradu, pogromca faszyzmu 
niemieckiego nad Wisłą, Wartą, Odrą i Bałty

kiem.
'W  rozkazie do Wojska Polskiego Minister 

Obrony Narodowej Marszałek Rokosowski 
stwierdził:

„Wraz z Armią Radziecką stać będziemy 
na straży~ pokoju, którego orędownikiem i o- 
brońcą jest Wielki Stalin“ .

Jako jedno z czołowych zadań Wojska Pol
skiego rozkaz wskazuje na konieczność pogłę
bienia „jego nierozerwalnego związku z ludem 
pracującym, gospodarzem naszej wyzwolonej 
Ojczyzny“ .

Wojsko Polskie jest wojskiem kroczącego 
ku socjalizmowi narodu polskiego, jest woj
skiem ludu pochłoniętego twórczą pracą poko
jową, jest armią, stojącą wraz z całym naro
dem na straży pokoju — pokoju, którego nie
zwyciężoną twierdzą jest Związek Radziecki.

Wzmocnieniem sil całego obozu pokoju jest 
fakt, że na czele Wojska Polskiego stanął 
Marszałek Rokosowski. Wzmoże to w mąsach 
pracujących Polski wolę zwielokrotnienia wy
siłków na drodze budowy fundamentów socja
lizmu i umacniania państwa ludowego.

Drodzy Przyjaciele i  Towa
rzysze!

Niech wolno mi będzie zło
żyć gratulacje Wam, jak rów
nież Waszej Partii oraz wszyst 
kim ludziom pracy w Polsce z 
okazji 82 rocznicy Wielkiej 
Październikowej Rewolucji So
cjalistycznej.
* Przed 32 laty nastąpił w Ro
sji rewolucyjny przewrót o h i
storycznym dla całego świata 
znaczeniu. Wielka Październi
kowa Rewolucja Socjalistyczna 
obaliła w Rosji władzę obszar
ników i kapitalistów, doszczęt
nie zdruzgotała podstawy spo
łeczne ustroju carskiego. Z mo
narchii carskiej, z więzienia 
narodów, Rosja przekształciła 
się w Związek Socjalistycznych 
Republik Radzieckich. Władza 
państwowa przeszła do rąk kla
sy robotniczej, związanej soju
szem z chłopstwem i  kierowa 
nej przez partię marksistów' 
ską.

Rewolucja Październikowa 
proklamowała wyzwolenie
wszystkich narodów Rosji car
skiej. Proklamowała prawo na
rodów do samookreślenia aż do 
oderwania. Również naród pol
ski wraz z innymi narodami, 
uciskanymi przez carat rosyj
ski — uzyskał wyzwolenie na
rodowe.

Marksizm, jedynie słuszną teo
rię rewolucyjną, Rosja przy
swoiła sobie w cierpieniach w 
ciągu półwiekowej historii nie
słychanych mąk i  ofiar bez
przykładnego heroizmu rewo
lucyjnego, niewiarygodnej e- 
nergii i ofiarnych poszukiwań, 
nauczania, zdobywania prak
tycznego doświadczenia, rozcza 
rowań, sprawdzania i porówny
wania doświadczeń Europy. 
Wskutek przymusowej, spowo^ 
dowanej przez carat emigracji 
— rewolucyjna Rosja posiada' 
la w drugiej połowie X IX  wie
ku takie bogactwo powiązań 
międzynarodowych, taką wspa
niałą znajomość światowych 
form i teorii ruchu rewolucyj
nego, jak żaden inny kraj na 
świeeie“ .

Przewodnictwo 
proletariatu gwarancją 
zicycięstwa wszystkich 

uciskanych

Leninizm—najwyższym 
osiągnięciem myśli

marksistowskiej
Siłą zasadniczą, która spo

wodowała zwycięstwo Wielkiej 
Październikowej Rewolucji So
cjalistycznej — był proletariat 
Rosji; zdołał on, dzięki słusz
nej polityce partii Lenina — 
Stalina — pociągnąć za sobą 
wielomilionowe chłopstwo i sta
nąć na czele walki ludu prze
ciwko uciskowi carskiemu i wy
zyskowi burżuazyjno - obszar- 
niczemu.

Rewolucja Październikowa 
była ukoronowaniem bohate i- 
skicj walki mas pracujących 

Rosji o wyzwolenie.
„W  ciągu mniej więcej pół 

wieku od 40-ych do 90-ych lat 
ubiegłego stulecia — pisał 
Lenin — postępowa myśl w 
Rosji, w warunkach ucisku ze 
strony niebywale dzikiego i re
akcyjnego caratu, szukała chci 
wie słusznej teorii rewolucyj
nej, śledząc z nadzwyczajną 
gorliwością i  skrupulatnością 
każde „ostatnie słowo“ Euro
py i Ameryki w tej dziedzinie

Mówiąc dalej o pierwszych 
15 latach XX stulecia, Włodzi
mierz Iljicz podkreśla, te 
„w żadnym kraju w ciągu 
tych 15 lat nie przeżyto nawet 
w przybliżeniu tak wiele w 
dziedzinie doświadczenia re
wolucyjnego, szybkości i  różno
rodności zmian rozmaitych 
form ruchu legalnego i  niele
galnego, spokojnego i  burzliwe 
go, podziemnego i  jawnego, ka 
drowego 1 masowego, parlamen 
tarnego 1 terrorystycznego. W 
żadnym innym kraju w tak 
krótkim czasie nie skoncentro 
wano takiego bogactwa form 
odcieni, metod walki wszyst
kich klas społeczeństwa współ 
czesnego...“

Lenin ma tu na myśli wzrost 
walki rewolucyjnej w przede 
dniu rewolucji w 1905 r., samą 
rewolucję 1905 r., lata reakcji 
i lata następującego po niej na 
silenia ruchu robotniczego w 
przededniu pierwszej wojny 
światowej.

Wiadomo, że już w rewolucj 
1905 roku — rolę kierowniczą 
w walce przeciw samowładzt- 
wu odgrywała klasa robotnicza 
całego imperium rosyjskiego

„Historia rewolucji rosy, 
sklej — pisał Lenin — wsfca 
żuje, że właśnie awangarda — 
doborowe elementy robotników 
najemnych — prowadziła wal 
kę najzacieklej i z największą 
ofiarnością. Czym większe by 
ły  zakłady przemysłowe, tym 
bardziej uporczywe były straj 
ki, tym częściej powtarzały się 
one, w ciągu jednego roku. 
Czym większe było miasto, tym

poważniejsza była w walce ro
la proletariatu. Trzy wielkie 
miasta, w których mieszkają 
najbardziej świadomi i  liczni ro 
botnicy, Petersburg, Ryga i 
Warszawa, dają największą 
liczbę strajkujących w stosun
ku do ogólnej liczby robotni
ków, nie mówiąc już o wsi“ .

,,W Polsce i  na Kaukazie — 
pisał Lenin — cechuje ruch 
ogromna zaciętość, stosunkowo 
częste używanie przez ludność 
broni i  bomb“ .

Lenin wysoko cenił  * 

bohaterstwo polskiego 
proletariatu

Lenin wysoko oceniał zbroj
ne powstanie proletariatu Ło
dzi w czerwcu 1905 r.:

„Spójrzcie na centralny o 
kręg przemysłowy — pisał 
Włodzimierz Iljicz. Czyż nie 
tak dawno zdawało nam się, że 
jest on pogrążony w głębokim 
śnie, czyż nie tak dawno uwa
żano tam za możliwy tylko 
częściowy, nieznaczny i  drob
ny ruch zawodowy 1 A  tam ju t 
rozgorzał strajk powszechny. 
Podniosły się i podnoszą dzie 
siątki i  setki tysięcy. Nadawy 
czajnie wzrasta polityczna agi 
tacja. Oczywiście tym, robotni
kom daleko jeszcze do bohater
skiego proletariatu bohater
skiej Polski, lecz rząd carski 
szybko ich uświadamia i  zmu
sza, by „dogonili Polskę“ .

Lenin mówi dalej, że Łódź 
wraz z Kaukazem, Odessą i Li- 
bawą dała przykład proleta
riackiego bohaterstwa i  entu
zjazmu ludowego.

W październiku 1905 r. ro
botnicy polscy solidarnie popar 
li ogólnorosyjski strajk poli
tyczny i w związku z tym. Wło
dzimierz Iljicz pisał:

„Bohaterska Polska znów 
stanęła w szeregach strajkują
cych, jak gdyby szydząc z bez
silnej wściekłości wrogów, któ
rzy mniemali, że ich ciosy po
konają Polskę, a w rzeczywi
stości mocniej hartowali jej si
ły  rewolucyjne“ .

Nie ulega vptpIiwo.ici, że 
polska klasa robotnicza swą 
walką podczas rewolucji w 
1905 r. (a my, jak wiadomo, na 
zywamy rewolucję 1905 r. — 
próbą generalną Wielkiej Paź
dziernikowej Rewolucji Socjali
stycznej) wniosła swój znacz
ny Wkład w sprawę przygoto
wania Wielkiej Rewolucji Paź
dziernikowej, która zwyciężyła 
w 1917 r., a tym samym w 
sprawę przygotowania wyzwo
lenia swojej ojczyzny od uci
sku narodowego. W walce tej 
proletariat polski kroczył jedy

nie słuszną drogą, występując 
wraz z proletariatem rosyjskim 
przeciwko wspólnemu wrogo
w i — samowładztwu rosyjskie
mu. Strajki, demonstracje ulicz 
ne i  zbrojne powstanie, połą
czone z walkami na baryka
dach przeciwko wojskom rządu 
carskiego — oto najdoskonal
sze metody walki, jakie stoso
wał rewolucyjny proletariat 
polski, w bitwach o swe wyzwo 
lenie społeczne i  narodowe.

Gdy rozpoczął się nowy 
przypływ ruchu robotniczego 
w Rosji po okresie reakcji, pro 
letariat polski znów zajął w 
nim swe godne miejsce. Lenin, 
analizując walkę strajkową w 
Rosji w 1912 r. podkreślał, że 
„jeśli chodzi o zaciętość straj
ków, przoduje Południe i  Pol
ska“ .

W chwili wybuchu Wielkiej 
Październikowej Rewolucji So- 1 
cjalistycznej w Rosji w 1917 r. 
— proletariat polski, wskutek 
specyficznych warunków, po
wstałych w toku pierwszej woj 
ny światowej, był czasowo w 
tym okresie osłabiony oraz izo
lowany od proletariatu Rosji, 
wraz z którym walczył przeciw 
ko samowładztwu o swe wyzwo 
lenie społeczne 1 narodowe. 
Władzę państwową w Polsce 
zagarnęli polscy obszarnicy 1 
kapitaliści, proletariat polski 
rozpoczął długotrwałą i  upor
czywą walkę o wyzwolenie w 
warunkach panowania własnej 
burżuazjl i  obszarników.

Nieograniczony postęp 
—  dziełem rewolucji
Rewolucja Październikowa w 

Rosji wyzwoliła olbrzymie siły 
twórcze, utajone w narodzie ro
syjskim i stworzyła warunki, 
w których nasza ojczyzna po
tra fiła  w ciągu krótkiego okre
su historycznego stać się przo 
dującym pod względem prze
mysłu mocarstwem o najwięk
szej w świeeie socjalistycznej 
gospodarce rolnej. Skupiła ona 
wokół narodu rosyjskiego dzie
siątki innych* wielkich i małych 
narodów, zapewniając *m wszy
stkim na olbrzymią skalę roz
wój ekonomiczny i kulturalny.

Rewolucja Październikowa 
stworzyła warunki, w jakich 
Rosja, która ponosiła klęski w 
bitwach z Niemcami w pierw 
szej wojnie światowej — roz

gromiła w wojnie 1941—1945 
r. wielokrotnie silniejszą aniżeli 
armia Wilhelma I I ,  niemiecką 
armię hitlerowską, górując nad 
nią siłą swego uzbrojenia, eprę 
żystośclą swojej organizacji* 
spoistością swego zaplecza i  wy, 
sokim stanem moralnym żoł
nierzy i  oficerów.

W ogniu walki o rozgromi»-; 
nie Niemiec hitlerowskich, W. 
okresie cierpień, znoszonych 
przez naród polski w czasie o* 
kupacji niemieckiej — runęłą 
władza kapitalistów i  obszaraU ( 
ków w Polsce, polska klasa ro
botnicza w oparciu o pracujące 
chłopstwo, pod kierownictwem; 
partii robotniczej — stworzyła? 
swoje nowe ludowo - demokra
tyczne państwo.

I  znów proletariat rosyjski J 
proletariat polski podały sobl» 
dłonie, lecz tym razem już dla; 
współpracy w rozwoju ekono
micznym i  kulturalnym swych 
krajów, w dziele obrony swych 
krajów.

82 rocznicę Rewolucji Paź
dziernikowej obchodzimy w wa 
runkach, gdy rosyjska klasa 
robotnicza może dzielić się z 
polską klasą robotniczą i  naro
dem polskim olbrzymimi osiąg
nięciami kulturalnymi, technicz 
nymi i  gospodarczymi, zdoby
tym i po zwycięstwie Rewolucji 
Październikowej, gdy może dzie 
lić się olbrzymim politycznym 
doświadczeniem walki klaso
wej, doświadczeniem obrony 
swojej ojczyzny przed impe
rialistami, doświadczeniem 
wszechstronnego umocnienia 
swego kraju dk. dobra 200 m i 
lionów ludności pracującej.

A  przecież razem z nami 
kroczą obecnie liczące dziesiąt
k i milionów ludzi narody kra
jów demokracji ludowej i  liczą 
cy setki milionów — wielki na
ród chiński.

Oto dlaczego mówimy, te 
Wielka Październikowa Rewo
lucja Socjalistyczna ma histo
ryczne znaczenie dla całego 
świata, że zapoczątkowała ona 
nową erę w historii ludzkości, 
erę socjalizmu.

Niech żyje przyjaźń klasy 
robotniczej Związku Radziec
kiego z klasą robotniczą Pol
ski!

Niech żyje przyjaźń narodu 
radzieckiego i  polskiego!

Niech żyje nasz drogi Wiel
k i Stalin!

Ż o łn ie rz  w o lnośc i luduy 
w olnośc i P o lsk i

Fragmenty życiorysu Marszałka Rokosowskiego
Podajemy w yjątk i z ży

ciorysu Marszałka Polski 
Konstantego Rokosowskie- 
go, który ukaże się nakła
dem „Książki i  Wiedzy".

I.

L ata  dzieciństwa
Konstanty Rokosowski jest 

dzieckiem Warszawy. Wycho
wał się na Pradze, w śródmie
ściu, na dawnym Marienszta
cie.

Ojciec jego był maszynistą 
kolejowym. Dbał o syna, posy
łał go do szkoły, chciał mu dać 
fach w ręce. Młody Kostek 
ttńał zapewnioną troskliwą o- 
Piekę domową.

Niedługo jednak trwały te 
beztroskie lata. Bardzo szybko 
Kostek poznał, jak niepewna 
była w ustroju kapitalistycz
nym, w państwie carskim, do
la robotniczego dziecka.

, Gdy Kostek miał siedem lat, 
°lciee został ciężko kontuzjo
wany w czasie katastrofy ko
lejowej. Chorował jeszcze rok 
1 umarł, pozostawiając żonę i 
®yna bez środków do życia. 
Matka Kostka, nauczycielka z 
■Bińazczyzny, z trudem tylko 
niogla zapracować na utrzyma- 
nie swoje i chłopca. Porzuciła 
ZjWód nauczycielski, mało po
płatny w ówczesnej Warsza- 
v,1e, '  stanęła do pracy jako 
robotnica w fabryce pończoch 
na Szerokiej. Ale o syna dba- 
a nadal troskliwie. Posłała go 
°. szkoły technicznej Laguny, 

mieszczącej się na ul. Świeto- 
Azyskiej. Dopóki matka żyła 
TT Koątek miał możność ucze
nia się.

Ciężkie warunki życia po

derwały jednak wcześnie zdro
wie matki Kostka. Pięć la t po 
śmierci ojca umarła i ona. Ko
stek pozostał na świeeie sam.

Nie było już więcej mowy o 
'kontynuowaniu nauki, o spo- 
kojnym przygotowywaniu się 
do fachu. Trzeba było zarabiać 
na życie, utrzymywać się _ z 
własnej ciężkiej pracy. W pią
tej klasie Kostek przerwał na
ukę, poszedł do fabryki.

M iał wtedy około trzynastu 
lat.
Praca na kapitalistów

Po raz pierwszy stanął do 
pracy w fabryce pończoch na 
Szerokiej, w tej samej, w któ
rej pracowała matka. Praca 
niewykwalifikowanego robot
n ik* — jedyna jaką mógł o- 
trzymać — nie odpowiadała 
jednak chłopcu. Zaczął szukać 
innego zajęcia.

Znalazł je też niedługo.
W warsztatach kamieniar

skich Wysockiego na Pradze 
trzeba było pomocnika. Kostek 
był silny i wytrwały. Nadawał 
się do tej pracy. Przyjęto go. 
Szereg la t pracował jako ka
mieniarz.

Wiele robót wykonywały 
warsztaty kamieniarskie Wy- 
sockiego. Wykonywały pracę 
w granicie prymitywną tech
niką, ciężkim fizycznym tru 
dem swych robotników. Przy 
budowie tzw. wówczas „Trze
ciego Mostu“ ' — późniejszego 
mostu Poniatowskiego — Wy
socki wykonywał prace kamie
niarskie. Granitowe oblicowa- 
nie mostu było dziełem robot
ników Wysockiego.

Szereg miesięcy pracował 
Kostek przy „Trzecim Moście“ .

Budował most, który nazwano 
imieniem księcia Poniatowskie 
go, marszałka Księstwa War
szawskiego i Francji. Jakże 
byłby zdziwiony, gdyby ktoś 
ytedy powiedział mu, że za lat 
trzydzieści kilka, wojska, któ
rymi będzie dowodził, wyzwolą 
spod obcego jarzma Pragę, sta
ną u tego samego mostu, w 
którego budowie brał udział. 
Jakżeby się zdziwił, gdyby mu 
ktoś wtedy powiedział, że za 
niespełna czterdzieści la t on
sam będzie marszałkiem
marszałkiem Związku Radziec 
kiego, nowej socjalistycznej 
Rosji, i  marszałkiem u owej, 
robotniczo - chłopskiej Polski

Pracując u Wysockiego Ko
stek poznał pn raz pierwszy, 
co to znaczy walka klasowa 
proletariatu, co to znaczy car
sko - kapitalistyczny ucisk. 
Było to w r. 1912. Warszawą 
przechodziła w+“dv fala stra j
ków. Strajkujący robotnicy 
zorganizowali demonstrację. 
Czerwony sztandar prowadził 
demonstrantów. Oddział poli
c ji i kozaków usiłował rozpro- 
szyć strajkujących. Sztandar 
był w niebezpieczeństwie. Cho
rąży oddarł.go od drzewca. 
Kostek szybko pochwycił sztan 
dar i wetknął go za pazuchę. 
Ale szesnastoletni chłopak nie 
miał wprawy konspiratora. Rą 
bek czerwonego płótna wysta
wał mu z marynarki. Kostek 
został aresztów*™. Dwa mie
siące spędził na „Pawiaku“  — 
na* tym samym „Pawiaku“ , w 
którego murach przeszło wię
zienny chrzest tylu świado
mych robotników i działaczy 
robotniczych Warszawy — 
więźniów politycznych caratu, 
a później więźniów politycz

nych rodzimych kapitalistów i 
obszarników.

Zwolniony z więzienia, Ko
stek wrócił do kamieniarskiej 
pracy.

Wysocki przeniósł się z Pra
gi do Grójca — wraz z war
sztatami przenieśli się robot
nicy, wśród nięh również Ko
stek.

Wybuch pierwszej wojny 
światowej przynosi zasadniczy 
przełom w życiu Konstantego 
Rokosowskiego.

W okopach
wojny światowej

Konstantego Rokosowskiego 
jak dziesiątki tysięcy innych 
Polaków powołują do wojska 
carskiego. Od 1914 r. służy ja 
ko żołnierz, później jako podo
ficer w 5 Kargopolskim Pułku 
Dragonów.

W ciągu pierwszych la t woj
ny Konstanty Rokosowski wraz 
ze swym pułkiem przeszedł 
szmat polskiej ziemi. B ił się z 
Niemcami pod Sochaczewem i 
pod Łodzią, potem, na połud
niu, brał udział w walkach z 
armią austriacką pod Miecho
wem, potem znów pułk jego 
przerzucono pod Warszawę, na 
którą już naciskała armia Kaj- 
zera.

Dragonowi, kawalerzyście 
wypadło zsiąść i  siodła. W o- 
kopach nad Bzurą spędził sze
reg długich miesięcy.

Wojska carskie ponosiły jed 
ną klęskę po drugiej. Pod na
ciskiem Niemców zaczęły wy
cofywać się z Polski. Wraz z 
nimi musiał opuścić kra j oj
czysty i  Konstanty Rokosow
ski. Pułk, w którym służył, zo
stał przerzucony na Litwę, a 
później przesunięty jeszcze da
lej na północny - wschód.

Konstanty Rokosowski opuś
cił ojczyznę. Nie wiedział wte
dy, w ogniu wielkiej wojny, że 
jest to pożegnanie na długo 
— na z górą trzydzieści lat. 
Nie wiedział, że wróci na zie

mię ojczystą jako otoczony 
chwałą dowódca, jako jeden 
z czołowych je j wyzwolicieli.

Pod sztandarem 
Października

Cało dotychczasowe życie 
uczyło Konstantego Rokosow
skiego prawdy o społeczeń
stwie klasowym, prawdy o 
tym, że wyzwolenie mas ludo
wych może przyjść tylko przez 
obalenie dawnego ładu. Ciężka 
dola młodego robotnika — sie
roty, wykazała mu w sposób 
najbardziej przekonywający, 
że carsko - kapitalistyczny ład 
niesie ludziom pracy tylko nę
dzę i niewolę, że nie daje moż
liwości rozwoju dzieciom mas 
ludowych. Na „Pawiaku“ prze
szedł szkołę świadomości Ma
sowej. Walcząc na frontach 
wojny imperialistycznej, sta
wiał sobie niejednokrotnie py
tanie, za co właściwie, w imię 
czyich interesów giną jego to
warzysze. Całe dotychczasowe 
życie uczyniło Konstantego Ro 
kosowskiego podatnym na wiel 
ką prawdę socjalizmu, prawdę 
partii bolszewickiej, prawdę 
Lenina i  Stalina.

Od pierwszej chwili Wielkiej 
Socjalistycznej Rewolucji Paź
dziernikowej Konstanty Roko
sowski należy do je j oddanych 
żołnierzy. Wie, że wyzwolenie 
proletariatu rosyjskiego — to 
gwarancja przyszłego wyzwo
lenia polskich mas ludowych, 
narodu polskiego. Wie, że nie
rozerwalnie łączą się ze sobą 
walka o wolność robotnika od 
kapitalistycznego wyzysku i 
walka o wolność wszystkich 
narodów ujarzmionych przez 
carską przemoc.

szawy i były więzień „Pawiaka“ 
wyrasta na jednego z dowód
ców wojsk młodej republiki ra
dzieckiej, na wiernego bojow
nika sprawy ludowej.

II.

W latach wojny domowej i 
walki przeciwko obcej inter
wencji były kamieniarz z War-

Uczestnik 
stalingradzkiego 

zwycięstwa
Dowództwo hitlerowskie nie 

zrezygnowało z planów zdoby
cia Moskwy. Wypracowało no
wy wariant ofensywy: od po
łudnia. Uderzyło całą siłą w 
kierunku Stalingradu, prag
nąc wyjść na rzekę Wołgę i 
posuwając się wzdłuż niej na 
północ, okrążyć z daleka stoli
cę ZSRR i wreszcie wziąć ją  
od tyłu. Znany jest dziś kalen
darz ułożony przez Niemców, 
przewidujący zdobycie Moskwy 
gdzieś w październiku — l i 
stopadzie 1942 r.

Dla letniej ofensywy 1942 r. 
H itler zmobilizował fanta
styczne siły: łącznie 240 dy
wizji, ponad 3 miliony żołnie
rzy. Główna masa tych wojsk 
skoncentrowana była na po
łudniu, a decydującym ośrod
kiem walk na południu był 
Stalingrad. „Stalingrad ma 
dla nas znaczenie decydujące“ 
— oświadczył H itler w mowie 
z 8 listopada. W połowie lipca 
wojska hitlerowskie ^przerwały 
fron t armii radzieckiej. W łuk 
Donu weszły niemiecka 6 ar
mia i  4 armia pancerna. Nie
bezpieczeństwo, które zawisło 
nad Stalingradem i dorzeczem 
Wołgi, groziło nieobliczalnymi 
następstwami.

Wtedy to Józef Stalin opra
cował genialny plan rozgro
mienia Niemców pod Stalin
gradem. Żelazne obcęgi dwóch 
armii radzieckich miały prze
łamać na skrzydłach hitlerow
ski klin i otoczyć wojska nie
mieckie tkwiące w zabaryka
dowanych domach Stalingra

du. Realizacja tego planu mia
ła stać się punktem zwrotnym 
całej wojny przeciwko hitle
rowskim najeźdźcom.

Jednym z głównych wyko
nawców Stalinowskiego planu 
był wezwań^ przez Stalina z 
Frontu Briańskiego, Konstan
ty Rokosowski.

Rokosowskiemu powierzono 
w początkach operacji stalin
gradzkiej Front Doński, stano
wiący północna skrzydło całe
go odcinka stalingradzkiego, 
Frontowi temu zlecił Stalin 
przełamanie lin ii niemieckich 
na północ od Stalingradu i  o- 
toczenie wojsk hitlerowskich, 
znajdujących się w północno - 
wschodniej części łuku Donu 
oraz między Donem a Wołgą.

Warunki realizacji tego za
dania były wyjątkowo trudne. 
Trzeba było dokonać koncen
trac ji wojsk i przygotowania 
natarcia w toku ciężkiej bitwy 
obronnej, przy słabych środ
kach komunikacyjnych, przy 
konieczności ukrycia tej kon
centracji przed wrogiem. M i
mo wszystkich trudności zada
nie to zostało wykonane.

Dnia 19 listopada wojska 
Frontu Dońskiego, kierowane 
go przez Konstantego Rokosow 
skiego, ruszyły do ataku. Już 
pierwszego dnia natarcia linia 
obronna Niemców została 
przerwana. W wyłom wdarły 
się wojska pancerne i  zmecha
nizowane. Dnia 23 listopada 
nawiązały one w rejonie Kała- 
cza łączność taktyczną z jed
nostkami atakującymi od po
łudnia frontu południowo - 
zachodniego.

Polecenie Stalina było wy
konane. Stali ngradzkie ugru
powanie armii hitlerowskiej 
znalazło się w potrzasku.

Konstanty Rokosowski do
wodził wojskami, które likw i
dowały otoczone w Stalingra
dzie armie niemieckie. Wraz z 
generałem arty lerii W orono- 
wem — był on głównym kie
rownikiem tego drugiego, nie-

mniej doniosłego etapu bitwy 
stalingradzkiej. Ultimatum ra
dzieckie do von Paulusa, u lt i
matum, które przeszło do hi
storii, podpisane było przez 
Woronowa i Rokosowskiego.

Dnia 2 lutego bitwa pod 
Stalingradem była zakończo
na. Marszalek artylerii Woro- 
now i gen. pik. Konstanty Ro
kosowski pisali w raporcie do 
Stalina:

„Wykonując Wasz rozkaz —• 
wojska frontu dońskiego o go
dzinie 10.00 2 lutego 1943 r. 
zakończyły rozbicie i likwido
wanie nieprzyjacielskiego ugru 
powania pod Sta’ingradem. 
Całkowicie zniszczono i czę
ściowo wzięto do niewoli

— korpusy piechoty: 8, 11, 
51, 4

— korpusy pancerne: 14, 48 
w ogólnym składzie dwudzie

stu dwóch dywizji.
Wzięto ponad 91 t.ys. jeńców, 

w tej liczbie więcej niż 2.509 
oficerów i 24 generałów, z cze
go:

jeden generał feldmar
szałek

■— dwóch generałów pułkow
ników

— gen er.ał-lejtnanci i gen. 
majorowie.

W związku z całkowitą l i 
kwidacją okrążonych wojsk 
nieprzyjaciela działania bojo
we w Stalingradzie i w rejo
nie Stalingradu zostały zakoń
czone“ .

W depeszy do ma-rza’ka 
Woronowa i generria Roko- 
sowskiego G e " » ] - - S t a 
lin winszował kn i dowod.za-
nym przez ni*h woskom 
siagniętych sukcesów.

Zwycięstwo sta' * c " t a J~’ -! e
było zwycięstwem "i*1 tvlko 
Arm ii Radziecki i. B- ło zwy
cięstwem wszys^dch — 
walczących q wolność. P. ło 
zwycięstwem również Po* ki, 
której zwiastowało wyzwole
nie.

Konstanty Rokosowski był 
jednym z kowali tego wyzwo
lenia.
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Z meczu piłkarskiego Polska —  Albania
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W ostatnim w tym sezonie meczu międzypaństwowym, piłkarska reprezentacja Pol
ski zwyciężyła narodową drużynę Albanii 2:1. Na zdjęciu Cieślik strzela pierwszą

bramkę
Foto AR

W trosce o wzrost produkcji 
oszczędność i potrzeby robotników
Narada aktywu przemysłu bawełnianego i dziewiarskiego

Z  inicjatywy Zarządu Głównego Zw. Zaw. Pracowników 
Przemyślu Włókienniczego odbyła się w Łodzi ogólnokrajo
wa narada aktywu przemysłu bawełnianego i dziewiarskiego 
z udziałem przodowników pracy i racjonalizatorów produkcji 
oraz przedstawicieli rad zakładowych i podstawowych orga
nizacji PZPR* Na naradę przybyli minister przemysłu lek
kiego tow, E. Stawiński oraz wiceprzewodniczący. CRZZ 
tow. A. Burski.

Narada poświęcona była o- 
mówieniu realizacji planów pro 
dukcyjnych — rocznych i trzy
letnich, planów oszczędnościo
wych, rozwoju ruchu, współza
wodnictwa i racjonalizatorstwa 
pracy, realizacji układu zbio
rowego, funduszu socjalnego 
oraz roli rad zakładowych i mę 
żów zaufania w naradach wy
twórczych.
Robotnicy muszą znać plany 

produkcyjne
Omawiając zagadnienie rea

lizacji planów produkcyjnych 
przez przemysł bawełniany i 
dziewiarski, minister Stawiń
ski powiedział m. in.: należy 
dążyć do właściwego wykona
nia planów produkcyjnych za
równo pod względem ilościo
wym, jakościowym, jak i  asor
tymentowym. Jest to uzależnio 
ne od właściwego podejmowa
nia planów oraz zapoznania ro
botników z wytycznymi pla
nów produkcyjnych.

Wiele uwagi poświęcił tow. 
Stawiński dyscyplinie wykony
wania planów eksportowych.

W dyskusji zabrali głos przo 
downicy pracy i  racjonalizato
rzy, wzywając włókniarzy do 
walki o ilość, jakość i oszczęd
ność w produkcji.

Nagrodzony wysoką premią 
tow. Zawadzki — racjonaliza
to r - blacharz z Państw. Zakł. 
Przem. Bawełnianego N r 2 w 
Łodzi opowiedział o skonstruo
wanej przez siebie maszynie do 
wyrobu prętów przy bębnach 
zgrzeblarskich. Tow. Zawadz
ki uprościł również monto
wanie prętów przy pomocy spe 
cjslnych skuwek.

Tow. Świercz — przew. od
działu Zw. Włókniarzy w Prud
niku, tow. Wypych z PZPB 
N r 2 w Łodzi i  inni, domagali

Pomysły
racjonalizatorskie 

robotników leśnych
Robotnicy zatrudnieni w Doi 

nośląskich Lasach Państwo
wych zastosowali szereg pomy 
słów racjonalizatorskich i  ulep 
szeń narzędzi pracy. Np. przy 
zbieraniu żywicy wprowadzono 
ulepszenie pomysłu Jana So
biecha, robotnika leśnego z nad 
leśnictwa „Pokój“ , tzw. żłobik 
do nacinania żeberek na drze
wach sosnowych. Zastosowanie 
żłobika skróciło czas pracy i 
przyśpieszyło wykonanie planu 
produkcji żywicy.

Podobne usprawnienie w dzie 
dżinie zbioru kory garbarskiej, 
skracające prawdę 2-krotnie 
czas korowania drzewa, dało 
zastosowanie Ulepszonej, tzw. 
kosy - korowaczki pomysłu Pio 
tra  Urbaniaka.

Przed
„Międzynarodowym 

Tygodniem Studenta-4
W zw iązku ze zb liża jącym  

się M iędzynarodowym  Tygod
niem Studenta odbyło się w 
z zeszowie zebranie ęrganiza- 
cyjne wojewódzkiego komitetu. 
W konferencji uczestniczył 
przedstawdciel młodzieży studiu 
■?ącej na wyższych uczelniach w 
Krakowie, który przedstawił 
zebranym zagadnienie pomocy 
materialnej dla uczącej się mło 
dzieży szkół w y ł  szych. Na cze
le komitetu wojewódzkiego 
MTS stanął wojtwoda rzeszow
ski. Do komitetu weszli przed
stawiciele partii politycznych, 
organizacji młodzieżowa ch, 
związków zawodowych, ZSCh i. 
inn i.

się szerszego zaznajomienia ro
botników z planarni produkcyj
nymi i takiego ich opracowa
nia, by każdy robotnik' wie
dział czy spełnił swe zadanie, 
czy też ma niedociągnięcia.

Zobowiązania 
będą zrealizowane

Dyskusję podsumował wice
przewodniczący CRZZ tow. A. 
Burski.

Uczestnicy narady zobowią
zali się do systematycznej wal
ki z absencją i do kontroli wy- 
dajności pracy. Dbać będą oni 
o w-ykonywanie przez fabryki 
swych planów ilościowych, ja 
kościowych i  oszczędnościo
wych.

W związku z tym rozwinię

te zostanie jeszcze bardziej 
szkolenie zawodowe, popierane 
będą wszelkie formy współza
wodnictwa pracy i racjonaliza
torstwa, a przodownicy pracy i 
racjonalizatorzy otoczeni będą 
wszechstronną opieką.

Wielką rolę do spełnienia ma 
ją na tym odenku kluby racjo
nalizatorów, przy większym 
niż dotychczas udziale przed
stawicieli aparatu techniczne^ 
go-

Rady zakładowe zacieśnią 
współpracę z czynnikami ad
ministracyjnymi, czuwać będą 
nad ścisłym przestrzeganiem 
układu zbiorowego i wprowa
dzać będą w życie nowe regu
laminy premiowania za jakość 
produkcji, które zdały egzamin 
w przemyśle bawełnianym.

Uczestnicy narady dopilnują 
pełnego wykorzystania kredy
tów na akcję socjalną. Robot
nicy do 15 grudnia br. zazna
jomią się z planem produkcyj
nym i oszczędnościowym na 
rok 1950, by mogli je świado
mie realizować w codziennej 
pracy.

W ykorzystan ie  do tac ji na poprawę 
w a runków  b y tu  ro b o th ikó w  

K rakow a
W Krakowie odbyło się posie 

dzenie Miejskiej Rady Naro
dowej, na którym złożono spra
wozdanie z działalności Komi
sji dla Spraw Polepszenia Wa
runków Bytu Klasy Robotni
czej oraz z wykorzystania fun
duszu gospodarki mieszkanio
wej.

Otwierając posiedzenie, prze
wodniczący MRN, Wójcik, wy 
głosił przemówienie, poświęco 
ne 32 rocznicy Rewolucji Paź
dziernikowej, po czym MRN 
uchwaliła jednogłośnie wysła
nie listu z okazji rocznicy Re
wolucji Październikowej do 
Miejskiej Rady Delegatów Ro
botniczych w Kijowie.

Ze sprawozdania przewodni
czącego Nadzwyczajnej Komi
sji dla Spraw Polepszenia Wa
runków Bytu Klasy Robotni

czej wynika, że przyznana do
tacja Rady Państwa została 
już w 100 proc. wykorzystana 
w zakresie wykonania robót 
brukarskich oraz na rozbudo
wę sieci wodociągowej i kanali 
zacyjnej w dzielnicach robotni
czych. Szybkie ukończenie ro
bót zawdzięcza się w dużej 
mierze pomocy czynnika spo
łecznego. Robotnicy fabryk kra 
kowskich . przepracowali przy 
tych robotach, w ramach ochot 
niczych prac społecznych — 
ponad 1.500 dniówek.

Sprawa remontów domów, za 
mieszkałych przez robotników, 
posuwa się również szybko na 
przód. Ogółem wykonano już 
remonty w ok. 120 budynkach. 
Obecnie prowadzi się naprawy 
w 250 domach. Do końca roku 
wyremontowanych . będzie dal 
szych 100 budynków.

K on fe renc ja  in s tru k to ró w  SO M  
w  L u b lin ie

W Centrali Rolniczo - Spół
dzielczej Związku Samopomocy 
Chłopskiej w Lublinie odbyła 
się konferencja robocza powia
towych instruktorów Spółdziel 
czych Ośrodków Maszynowych 
z terenu Lubelszczyzny.

Głównym tematem obrad by 
ło podsumowanie dotychczaso
wych osiągnięć, sprawa zorga
nizowania przy ośrodkach kuź
ni i  podręcznych warsztatów 
remontowych oraz remonty i 
konserwacja maszyn.

O stałym rozwoju Spółdziel
czych Ośrodków Maszynowych 
na Lubelszczyźnie świadczy

wzrost wpływów za wykonane 
usługi. Wpływy te w 1948 roku 
wynosiły zaledwie 6.885 tys. zł, 
zaś w 1949 roku wzrosły 7-krot 
nie i  osiągnęły w ciągu trzech 
pierwszych kwartałów br. 
45.133 tys. zł.

Zwiększone wpływy wskazu
ją na wzrastające wykorzysty
wanie ośrodków przez chłopów 
mało i średniorolnych.

W czasie obrad poddano kry
tyce działalność tych zarzą
dów ośrodków maszynowych, 
które nie wykorzystały dotych 
czas kredytów na budowę ga 
raży i  zakup maszyn.

60 tys. l i t ró w  m leka  dz ienn ie  
dadzą W arszawie 

nowe Zakłady M leczark ie

Zadania sportu związkowego 
w pierwszym roku planu 6-letniero

Teodor DołowyHistoryczna dla kultury f i 
zycznej w Polsce uchwała Biu
ra Politycznego KC PZPR w 
sprawie kultury fizycznej i 
sportu, a następnie partyjna 
centralna narada aktywistów 
sportowych w sprawie realiza
cji uchwał Biura Politycznego, 
poza podkreśleniem znacznych 
osiągnięć, obnażyły poważne 
braki i  niedociągnięcia w na
szej dotychczasowej związko
wej pracy na odcinku kultury 
fizycznej i  sportu i równocze
śnie wskazały nam drogi oraz 
praktyczne kroki, jakie należy 
podjąć, celem spełnienia przy
padających nam zadań.

Uchwała Biura Politycznego 
podkreśla, że zorganizowane 
przez związki zawodowe zrze
szenia sportowe tworzą właści
wą bazę ideową, wychowawczą 
i materialną ruchu sportowe
go klasy robotniczej. Równo
cześnie stwierdza jednak, że u- 
tworzone zrzeszenia nie obję
ły  jeszcze swą działalnością 
szerokich mas pracowniczych, 
oraz że kola sportowe przy za
kładach pracy, mimo ich ro
zwoju, są jeszcze nieliczne i nie 
aktywne.

W związku z tym uchwa
la zaleca zwiększenie wy
siłku i pomocy Związków Za
wodowych dla Zrzeszeń sporto
wych, rozbudowę działalności 
Zrzeszeń przez uaktywnienie 
kół sportowych i organizowa
nie ich we wszystkich zakła
dach pracy oraz mobilizowanie 
szerokiego aktywu do dobro
wolnej, społecznej pracy w 
wychowaniu fizycznym i ru
chu sportowym ze szczególnym 
uwzględnieniem udziału mło
dzieży i  specjalnie dziewcząt.

Aktywiści sportu związkowe 
go postanowili wyciągnąć bez 
reszty naukę z własnych błę
dów, jak również wykonać w 
całości nałożone na nich zada
nia i obowiązki. Podstawowy 
nasz program w dziedzinie kul 
tury fizycznej, który realizo
wać będziemy od zaraz, konsek 
wentniej niż dotąd, jest nastę
pujący:

a) przygotowanie i  przepro
wadzenie systematycznie roz
grywek w grach sportowych,

b) mobilizowanie związkowT 
ców do masowych akcji sporto
wych jak: biegi narodowe, mar 
sze, zawody pływackie itp.,

c) organizowanie masowego 
udziału w zdobywaniu Odznaki 
Sprawności Fizycznej,

d) propagowanie i organizo
wanie pokazów gimnastycznych 
z okazji rocznic, uroczystości 
państwowych oraz świąt kultu
ry  fizycznej,

e) systematyczne prowadze
nie akcji ideologiczno - oświa
towej.

Sekre tarz Z w iązko w e j Rady K u l 
tu ry  F izyczne j i  Sportu  CRZZ

W dziedzinie sportu wyczy
nowego doprowadzimy do u- 
tworzenia klubów wielosekcyj 
nych i wielodrużynowych, oży
wimy zaniedbane gałęzie spor 
tu, jak: gimnastykę, łyżwiar 
stwo, gry sportowe i strzelec
two, udzielając sportowi wy
czynowemu dużego poparcia.

Mając zapewnione, dzięki u- 
chwale Biura Politycznego do
starczenie nam przez PKPG w 
G-letnim planie gospodarczym 
niezbędnych środków material
nych na produkcję sprzętu spor 
towego, rozbudowę urządzeń 
sportowych oraz na rozwój or
ganizacji wychowania fizyczne
go i sportu, już w pierwszym 
roku planu 6-Ietniego przepro
wadzimy planową akcję szkole
nia działaczy, przodowników, 
instruktorów i trenerów, celem 
przygotowania należytej kadry 
kierowniczej dia pracy w na
szych kołach, klubach, i Zrze
szeniach Sportowych.

Przedmiotem naszego plano
wania jest zespół zagadnień do
tyczących działalności zmierza 
jącej do upowszechnienia i pod 
niesienia poziomu kultury f i 
zycznej wśród świata pracy o- 
raz podniesienia poziomu spor
tu wyczynowego a w szczegól
ności:

a) organizacyjnej działalno
ści naszych Zrzeszeń,

b) inwestycji i zaopatrzenia,
c) imprez wychowania f i 

zycznego,
d) imprez sportowych,
e) szkolenia kadr.
Preliminarz Związkowej Ra

dy Kultury Fizycznej i Sportu 
CRZZ przewiduje na rok 1950 
dochody i wydatki na o ko ło  
1.800 miln. zł z sumą poza bud
żetem w wysokości 275 miin- 
zł. Po stronie wydatków prze
widujemy: 16 proc. na wydat
ki personalne, 10 proc. na wy
datki rzeczowe, ogólno - orga
nizacyjne i świadczenia, 25 
proc. na zaopatrzenie w sprzęt 
kół i klubów, 10 froc. na napra 
wy i remonty, 10 proc. na szko 
lenie i obozy kondycyjne, 14 
proc. na imprezy i 15 proc. na 
dotacje gotówkowe dla klu
bów.

Związkowa Rada Kultury F i
zycznej i Sportu CRZZ jako 
najważniejsze zadania w pierw 
szym roku planu 6-letniego u- 
waża:

1) czynny współudział w ak
cji zniesienia obowiązującego 
dotąd zakazu należenia młodzie 
ży szkolnej do klubów związko
wych, zwłaszcza, że udział dzia

łączy ZMP w klubach związ
kowych pozwoli otoczyć mło
dzież szkolną należytą opieką 
moralną,

2) podjęcie akcji w sprawie 
uzyskania zniżek kolejowych 
dla sportowców związkowych 
wyjeżdżających na imprezy o- 
raz kursy szkoleniowe,

3) wystąpienie do Zarządów 
Miejskich o przekazanie urzą
dzeń i terenów sportowych ala 
związkowych zrzeszeń sporto
wych,

4) opracowanie racjonalnego 
rozmieszczenia klubów sporto
wych,

5) opracowanie programu 
ścisłej współpracy ze związka
mi sportowymi oraz z Głów
nym Urzędem Kultury Fizycz
nej w sprawie zaopatrzenia w 
sprzęt zarówno pod względem 
jakości, ilości jak i cen,

6) opracowanie wspólnie z 
ZMP programu szkolenia Ideo
logicznego w kołach i klubach 
sportu związkowego,

7) opracowanie instrukcji 
współpracy ze sportem w iej
skim i program doszkalania 
(specjalizacji) dla zawodników 
średnich klas w sporcie związ
kowym,

8) wzmożenie akcji popula
ryzacji zdobywania Odznaki 
Sprawności Fizycznej, opraco
wanie formy współzawodnictwa 
sportowego i socjalistycznej 
metody nagradzania dla wszyst 
kich gałęzi sportu,

9) opracowanie wniosku u- 
regulowania przez GUKF spra
wy ujednolicenia opłat za wy
najem boisk, urządzeń sporto
wych dla zawodów i trenin
gów, cen biletów na wszystkie 
imprezy sportowe i projektu 
zmniejszenia i ujednolicenia po 
datków od imprez sportowych 
z równoczesnym wprowadze
niem podatku inwestycyjnego 
na rzecz sportu polskiego 
wreszcie

10) zapewnienie ubezpieczę 
p.ia i pomocy lekarskiej zawód 
nikom.

Uchwała Biura Politycznego 
KC PZPR, którą cały świat 
sportowy powitał z radością, 
jest dla nas związkowców spe
cjalnie silnym bodźcem do wy
tężonej pracy, do wypełnienia 
zadań nakreślonych w Uchwa
le. Sport związkowy wierzy, że 
otoczony troskliwą opieką Par 
t i i  i państwa oraz ruchu zawo
dowego, w harmonijnym współ
działaniu z pozostałymi piona
mi sportu polskiego, wywiąże 
się z głównego zadania wycho
wania nowego, zdrowego i peł
nego radości życia człowieka 
pracy, świadomego twórcy no
wego ustroju społecznego i bo
jownika o pokój, postęp i so
cjalizm.

Jubileusz 50-lecia 
sporIu  m otorow ego w ZSRR

W ro ku  bieżącym  przypada 50 
rocznica powstania spo rtu  m oto
rowego w Z w iązku  R adzieckim . 
Pierwsze w  h is to r ii Rosji w yśc ig ’ 
m o tocyk low e  o d by ły  się przed r 
la ty  pod Petersburg iem  i zgroma 
d z iły  na sta rc ie  l l  zaw odników .

Dziś spo rt m o to ro w y w Zw iąz
ku R adzieckim  ma zgoła odm ien
ny cha rak te r. Jest on podobnie 
ja k  w szystk ie  inne  dyscyp lin y  
sportu , o p a rty  na podstawach rna 
sowych i  dostępny dia szerokich 
mas łu d z i p racy. Doskonały 
sprzęt k ra jo w e j p ro d u k c ji i  boga 
te reze rw y k ie ro w ców  zapew nia
ją  radzieck iem u sp o rto w i m o toro

wem u osiągnięcia na skalę św ia
tową.

O drodzony radz ieck i sport m o
to ro w y  za inaugurow a ł sw oją  d ro  
gę do w span ia łych  w y n ik ó w  p ie r
w szym i m is trzostw am i R osy jsk ie j 
Federacy jne j R e p u b lik i w  ro ku  
1920. Od te j po ry  corocznie dzie
s ią tk i tys ięcy k ie ro w ców  s ta je  na 
sta rc ie  licznych  im prez w  ca łyra  
k ra ju . P raw ie  każdy z n ich  p rzy  
nosi nowe re k o rd y  Z w iązko w i Ra 
dzieckiem u. W osta tn im  tyg o d n iu  
w yśc ig i p rzyn io s ły  znow u 9 k ra 
jo w ych  re ko rd ó w  m o tocyk low ych  
i 2 au tom obilow e.

O ko ło  400 re ko rd ó w  p o p ra w ili 
sportow cy radzieccy

Tegoroczny sezon p rzyn iós ł spor 
towcom  radzieck im  bardzo boga
ty  plon. We w szystk ich  dziedzi - 
nach sportu  w yczynow ego ustano 
w il i  on i w  tym  ro ku  386 reko r - 
dów k ra jo w ych  i 32 św iatowe. 
N a jw ięce j re ko rdów  padło w  le k 
koa tle tyce  — 118, p rzy  czym  6 z 
n ich  przewyższa o fic ja ln e  re k o r
dy  św iatowe. Lepsze w y n ik i od 
rekordów  św ia tow ych uzyska ł Lo 
tysz Liepaskalis w  chodzie na 30 
i 50 km , S m irn icka  z Len ing radu , 
k tó ra  rzu c iła  oszczepem 53.41 m. 
b ijąc  dotychczasowy re ko rd  świa 

to w y  o przeszło 5 m. T rz y k ro tn ie  
w tym  sezonie po p ra w ia ły  re  - 
ko rd  św ia tow y w  pchnięc iu  ku lą  
m iota czk i radzieck ie : S ew riuko -

wa, A ndre jew a  i  Toczenowa. Jak 
w iadom o, ta osta tn ia uzyska ła 
na jlepszy w y n ik  — 14,86 m.

Na czołowe m iejsce w śród re
ko rdz is tów  tegorocznych w ysunę 
l i  się a tleci, k tó rz y  us ta n o w ili 26 
re ko rdów  k ra jo w y c h  i 10 św ia to 
w ych. Sam M alcew  p o p ra w ił 3 
re ko rdó w  św ia tow ych , a N ow ak 
3 dalsze. W yraźn ie  podw yższył się 
poziom p ływ ac tw a . W te j dziedzi 
nie spo rtu  usta lono w tym  sezo
nie 51 re ko rdó w  k ra jo w ych , pod
czas gdy w  ub ieg łym  ro ku  poprą 
w iono zaledw ie 6 na jlepszych w y  
n ikó w  radzieck ich . Foważne m ie j 
sce wśród tegorocznych re k o r
dzistów  za lm u ją  także s trze lcy  z 
28 reko rda m i k ra jo w y m i i  8 św ia
tow ym i.

Echa meczu piłkarskiego 
Polska—Albania w Warszawie

Produkcja Stołecznych Za
kładów Mleczarskich przy ul. 
Krochmalnej wynosi od 50—60 
tys. litrów  mleka pasteryzowa
nego dziennie. Nie wystarcza 
to na pokrycie całkowitego za
potrzebowania stolicy.

Pewną ilość mleka pastery
zowanego przez Zakłady rezer 
wuje się przede wszystkim na 
zaopatrzenie sklepów rozdziel
czych, wydających mleko na 
bony ZUS, szpitali, barów mle
cznych itp.

Pozostałe mleko otrzymuje 
WSS na tzw. wolną sprzedaż.

W roku 1950 ilość mleka pa
steryzowanego dostarczanego 
Warszawie znacznie wzrośnie. 
Przy ul. Puiawskiej 164 pow
staje filia  Zakładów Mleczar

skich. Produkcja nowego zakła 
du wynosić będzie ok. 60 tys. li 
trów mleka pasteryzowanego 
dziennie.

Nowy zakład mleczarski bę
dzie się składać z kompleksu 
budynków, jak hala produkcyj
na, garaże itd. Całkowite zakoń 
czenie budowy przewidziane 
jest w drugiej połowie przysz
łego roku.

Przy budowie przetwórni za
kończono już roboty zbrojar- 
skie i rozpoczęto betonowanie 
konstrukcji gmachu. Budynek 
przeznaczony na garaże znaj
duje się już pod dachem.

Budynek kotłowni stanie je
szcze w tym roku. Kotły w nie 
długim czasie nadejdą ze śląs- 
ska.

We wczorajszym numerze 
„Trybuny Ludu“  z powodu na
wału aktualnego materiału nie 
zamieściliśmy sprawozdania z 
meczu Albania — Polska, któ
rego wynik brzmi 2:1 dla Pol
ski. Strzelcami bramek byli 
dla Polski: Cieślik i Kohut, dla 
Albanii z rzutu karnego L.iBo- 
rici. Obecnie podajemy garść 
szczegółów z tego spotkania.

Przez cały mecz szalał wiatr, 
który wpłynął na obniżenie po- 
* omu zawodów, a także przy- 
czynił się do zbyt ostrej gry. 
W pierwszej połowie goście 
grali z wiatrem, zdobywając 
szybko pole. Albańczycy, o któ
rych mowiono, że grają wyso
kimi piłkami, dostosowali się 

sytuacji porzucili grę gó~
przyziemnymi

do
rą i  krótkimi __ _
podaniami od nogi do nogi pod 
chodzili szybko aż do pola 
bramkowego gospodarzy. Tutaj 
dopiero akcje napadu albań
skiego urywały się, wskutek 
przydługich hiperkombinacji. 
Linia napadu pozbawiona szyb 
kiej decyzji strzałowej nie u- 
miała wykorzystać wielu mo
zolnie wypracowanych pozycji 
strzałowych. Do przerwy atak 
albański oddał kilkanaście 
strzałów na bramkę, z togo 
połowę niecelnych.

Drużyna polska w pierwszej 
połowie, grając przeciw wiatro 
wi nie miała wiele do powie
dzenia, zwłaszcza że napad się 
nie rozumiał. Ciężar gry spo
czywał na defensywie, która 
walczyła ofiarnie i skutecznie 
przeciw stale napierającym na
pastnikom albańskim wspiera
nym dobrze przez pomoc. M i
mo słabej gry napadu polskie
go, udało się w 15 min. Cie
ślikowi przejąć na głowę rzut 
wolny bity przez Wiśniewskie
go i skierować piłkę do siatki.

Po przerwie obraz gry się 
zmienił. Polacy mając za so
bą w iatr, przejmują inicjaty
wę, którą z małymi przerwa
mi utrzymują do końca gry. 
W 52 min. podczas jednego 
ze sporadycznych w tym okre
sie zrywów albańskich, w cza
sie zamieszania podbramkowe
go, jeden z obrońców zawinił 
rzut karny, z którego Albań- 
czycy uzyskali wyrównanie. W 
dalszym ciągu gra toczy się z 
przewagą drużyny polskiej, któ 
ra formalnie bombarduje bram 
kę przeciwnika — nie jest

jednak w stanie uzyskać roz 
strzygnięcia. Zdawało się, że 
zawody zakończą się „albań
skim“  wynikiem t j.  remisem. 
Dopiero na 2 min. przed koń
cem meczu, Kohut z podania 
Mordarskiego szybkim strza
łem zdobył zwycięską bramkę.

Piłkarze albańscy byli zawód 
nikami silnymi fizycznie, któ
rzy w bezpośrednim starciu z 
Polakami wychodzili przeważ
nie’ zwycięsko. Widzieliśmy nie
jednokrotnie, że w momencie 
zderzenia się Albańczyka z Po 
lakiem, nasz zawodnik odbijał 
się od przeciwnika i padał na 
ziemię, zaś Albańczyk pozosta 
wał przy piłce. Przewaga f i 
zyczna gości spowodowała, że 
wielu polskich zawodników po
częło stosować grę niezgodną z 
przepisami, brzydką dla w i
dzów i wywołującą słuszną re
akcję sędziego. I  dlatego liczba 
rzutów wolnych za nieprzepi
sową grę, podyktowana prze
ciw drużynie polskiej, była dwu 
krotnie większa od ilości rzu
tów wolnych przeciw Albanii.

Miniony sezon rozgrywek pil 
karskich o mistrzostwo Klasy 
Państwowej dostarczył nam 
sporo faktów brutalnej gry ze 
strony pewnej kategorii zawód 
ników. Opinia sportowa w roz
maitej formie demonstrowała 
przeciwko brutalności, stojąc 
na słusznym stanowisku, że pił 
karze ekstraklasy są obowią
zani grać zgodnie z przepisa
mi, nie dawać złego przykładu 
młodzieży i  nie depopularyzo- 
wać -piłki nożnej. I  dlatego do
magano się surowych represji 
w stosunku do zawodników, do 
puszczających się złośliwych 
faulów na przeciwnikach.

Z większą jeszcze troską od
nosimy się do spotkań między
narodowych ł  międzypaństwo
wych, zwłaszcza, gdy spotka
nia odbywają się na naszym 
terenie. Jako gospodarze win
niśmy zachowywać się na bois
ku pod każdym względem wzo 
rowo. Nie wolno nam wywoły
wać żadnych incydentów, ani z 
gośćmi, ani z sędzią. Powinniś 
my natomiast grać ambitnie i 
ofiarnie, dążyć do zwycięstwa, 
lecz nie „za wszelką cenę“ . Mo

żemy i będziemy odnosili zwj 
eięstwa w walce szlachetnej 
kiedy nauczymy się grać lepiej 
od naszych przeciwników.

Niestety w meczu z Albanię 
nie wszyscy nasi zawodnicy pa
miętali o obowiązujących zasa
dach gry według przepisów. Al 
bańczycy przez dłuższy czas za 
chowywali się biernie, ale w 
końcu _ poczęli stosować narzu
cony im „system“ , rezultatem 
którego była kontuzja Barana.

(Ltn)

R A D I O
SKODA — S L IS T O P A D A  

P rogram  I  na fa li 1339 3 m.
P rogram  dnia 8,35, na Jutro 

23.55, Sygnał czasu 12.00, W iado
m ości 12.04, 16.00, 20.00, 23.00
W szechnica 9.15.

8.40 M uzyka ; 8.55 D la k las  V I 
— IX ;  9.35 M uzyka; 10.00 PC K.; 
10.10, 10.55 M uzyka; 10.50 In fo r 
m ac je ; 11.15 A ud . lite ra cka ; 11.35 
M u zyka : 12.30 Koncert dla szkól; 
13.30 P rzerw a ; 16.20 K om pozy to r 
tygo dn ia  — Cezar F ranek; 17.00 
S krzynka  techniczna; 17.15 M u zy
ka ludow a; 18.10 R ad iow y kurs  
dla na uczyc ie li społecznych; 18.20 
„D z iecko  u l ic y "  — K oszykow - 
sklego; 18.40 M e lod ie  operetkow e 
1 f ilm o w e ; 19.15 „ w  październ iko 
w y  d z ień " m ontaż lite ra c k i; 19.45 
M uzyka  — Schuma^i i  B rahm s; 
20.40 M u zyka ; 21.00 K o n ce rt Cho
p in o w sk i; 21.30 U lub ione m e lo d ie - 
22.00 „S z p ilk i" ;  22.15 M uzyka; 22.30 
Z życia Z w iązku  Radzieckiego; 
23.10 M uzyka ; 24.00 K on iec audy
c ji.

P rog ram  I I  na fa li 395,8 m.
P rogram  na dziś 7.05, 13.30, na 

Jutro 23.10.
Początek a u d y c ji 5.10, Syglsal 

czasu 5.13, w iadom ośc i 5.15 6.00,
6.45, 16.00, 20.00, 23,00, W szechni
ca 8.15,' 18.40.

5.20 K o n ce rt dla św iata p racy; 
0.05 G im nastyka ; 6.15 K once rt roz 
ry w k o w y  z Budapesztu; 7.10 M u 
zyka ; 7.55 R epe rtua r k to  l  tea
tró w ; .8.00 M u zyka ; 8.35 P rzerw a; 
13.35 D la k las X  — X I ;  14,00 Po
gadanka; 14.15, 14.55 M uzyka; 15.25 
D la  ś w ie tlic  dz iecięcych; 15.43 Po
gadanka sportow a; 16.35, 17.00 M u 
zyka ; 17.45 D la  ś w ie tlic  m łodzie
żow ych; 16.00 Z k ra ju  1 ze św ia
ta ; 18.15 Zagadk i m uzyczne; 13.00 
D la w s i; 19.15 M uzyka ; 20.10 Śpie
w a m y p leśn i robo tn icze ; 21.03 K on 
ce rt C hop inow ski; 21.30 A u d . l i 
te racka ; 22.00 M uzyka ; 22.15 K o n 
ce rt ro z ry w k o w y  z P rag i; 23 10 
M uzyka  poważna; 24.00 K on iec  
audycji.

Przed meczem bokse rsk im  
P olska— W ęgry

W najbliższą sobotę 12 bm. 
odbędzie się w Budapeszcie mię 
dzypańśtwowy mecz bokserski 
Polska — Węgry. Obie strony 
zestawiły już ósemki reprezen
tacyjne wobec czego można 
zorientować się w szansach. 
Drużyna węgierska wyjdzie na 
ir.-.g w następującym zestawie 
mu (od wagi muszej): Bednai, 
Erdei, Juhas, Budai, Marton, 
Papp, Kapoecsi i Bene III ,  Po
lacy przeciwstawiają im nastę
pującą ósemkę: Kasperczak, 
Grzywocz, Panke, Dębisz, Chy- 
chła, Nowara, Szymura i Jas- 
kóła.

Mecz powinien zakończyć się 
wynikiem remisowym 8:8. Jako 
ewentualnych zdobywców punk 
tów dla naszych barw typuje
my: Kasperczaka, Grzywocza, 
Chychłę i Szymurę. Nie zapomi 
najmy jednak, że jedno mała 
potknięcie któregoś z wymienio 
nych reprezentantów, może ko
sztować nas porażkę, Najbar
dziej obawiamy się o Grzywo- 
cza, gdyż jego przeciwnik Er
dei dał się ostatnio poznać jako 
bokser o piorunującym ciosie.

Drugi mecz rozegrają Pola
cy w e wtorek 15 bm. w  >.t ' - ' s-  
cowości Kaposvar.

Sportowcy Związkowca G arba rn i 
do sportowców m oskiew skiego 

„S pa rtaka46
KRAKÓW. 7, okazji 32 rocz

nicy Wielkiej Rewolucji Paź
dziernikowej sportowcy „Zwiąż 
kcwca—Garbarni“  przesłali z 
Krakowa list do klubu sporto
wego „Spartak“  w Moskwie, 
w którym czytamy m. in,:

„Wiemy, że .wychowanie f i 
zyczne i sport objęły w Związ
ku Radzieckim po wielkiej re 
wolucji, wielomilionowe masy 
ludzi pracy i że zagadnienie 
wychowania fizycznego stało 
się w ZSRR zagadnieniem ol
brzymiej wagi.

Wychowanie fizyczne i sport 
Związku Radzieckiego stały się 
dla nas najdoskonalszym wzo
rem, z którego czerpiemy nau
kę i doświadczenie.

W rocznicę Wielkiej Rewo
lucji, która sportowi polskie
mu przyniosła tyle nauk i do
świadczeń, łączą się sportow
cy polscy z całym społeczeń
stwem, by oddać hołd wielkie
mu wodzowi i nieugiętemu o- 
brońcy pokoju, Generalissimu
sowi Stalinowi.

Jako członkowie ZS „Związ
kowiec“  przesyłamy braterskie 
pozdrowienia wszystkim spor
towcom radzieckim, a w szcze
gólności bratniemu klubowi 
„Spartak“  w Moskwie, zapew
niając, że w walce o pokój i po 
stęp znajdą nas zawsze u swo
jego boku.

Sport m o to row y 'na  nowej drodze
U chw ała B iu ra  P olitycznego KC 

PZPR w  »praw ie k u ltu ry  fizycz 
nej i  spo rtu  by ła  przedm io tem  spe 
c ja lnego posiedzenia Zarządów 
G łów nych  A u to m o b ilk lu b u  Polski 
1 Polskiego Zw . M otocyklow ego, 
na k tó ry m  w  zrozum ien iu  waż noś 
ci uch w a ły  s taw ia jące j przed 
sportem  po isk im  nowe i  w spania
łe pe rspek tyw y postanow iły :

a) przebudow ać s tru k tu rę  orga
n izacy jną  AP i  P ZM  w  k ie ru n k u  
objęcia sw oją  dzia ła lnością ją k 
ną j  szerszych mas sportow ców  ze 
specja lnym  uw zg lędn ien iem  pom l 
janego dotychczas odcinka w ie j
skiego.

b) zaprosić do zarządów w szyst
k ich  szczebli o rgan iza cy jnych  ak
tyw is tó w  ZM P  dla dopomożenia

w  osiągnięciu nowego s ty lu  p ra 
cy oraz dla podniesienia uśw ia
dom ienia po litycznego cz łonków  
AP i PZM .

c) przeszkolić działaczy AP i  
P ZM  zgodnie z in te n c ja m i uchwa 
ły  B iu ra  P olitycznego PZPR.

d) opracować nowe fo rm y  w ^pół 
zaw odnictw a sportowego odpov/ła- 
dające potrzebom  obecnej c h w ili.

e) powołać do życia ośrodk i m o
to ryzacy jne  dostępne dla m łodzie 
ży robo tn icze j i  w ie js k ie j, no
w ych  p rzysz łych  zm otoryzow a
nych sportow ców .

f) udostępnić na jb a rd z ie j zdo l
nym  u p raw ian ie  spo rtu  w yczyno
wego przez zapew nien ie im  sprzę 
tu  i  pom ocy techn iczne j.

Z dzia ła lności TP Ż  na Śląsku
W Katowicach odbyła się 

konferencja wojewódzka Towa 
rzystwa Przyjaciół Żołnierza.

W sprawozdaniach obejmują
cych okres od 1 stycznia do 
października br. uwidoczniono 
rozwój TPŻ na Śląsku. Około 
1.500 kół TPŻ okręgu śląskiego 
zrzesza 118 tys. członków. W 
pracy organizacyjnej i  kultu
ralno - oświatowej najlepsze 
wyniki uzyskał powiat Rybnik, 
który posiada już 53 koła z licz 
bą ok. 19 tys. członków.

W roku bieżącym okręg TPŻ 
w województwie śląskim rozsze 
rzył prace na terenie szkół. Na 
terenie województwa powstało 
626 szkolnych kół TPŻ, zrzesza 
jących ponad 43 tys. młodzieży. 
Młodzież TPŻ organizuje od
czyty, występy artystyczne, o- 
tacza opieką groby poległych 
żołnierzy polskich i  radziec
kich.

Dużą uwagę poświęcono rów 
nież w roku bież. działalności 
TPŻ w zakładach pracy, gdzie 
organizowane są wspólne ze
brania robotników z przedsta
wicielami Wojska Polskiego. 
Robotnicza zespoły świetlicowe 
wyjeżdżają do poszczególnych 
jednostek wojskowych z wystę 
parni artystycznymi.

W planie pracy na rok 1950 
Towarzystwo Przyjaciół Żołnie

rza przewiduje dalsze umaso- 
wienie kół TPŻ, szczególnie na 
terenie wsi.

TRYBUNA LUDU
W ydaw ca: K o m ite t C entra lny 
P o lsk ie j Z jednoczone j P a rtii 

R obotn icze]. 
R edaguje: K o m ite t. 

N akład  R.S.W. „P ra sa ", 
R edakcja:

W arszawa, ul. Smolna 12. 
T e le fon y : R edaktor ■ Naczelny 
8-22-60. Zastępca Redaktora 
Naczelnego 8-33-28. Sekre tarz 
R edakcji 8-82-29. D zia ł zagra
n iczny 8-62-05. Dział m ie jsk i 

8-71-82. M u tac je  8-71-79. 
C entra la : 8-82-28 8-51-04 8-S2-0S 

8 57-62 8-57-54.
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Naczelnego 8-51-04, R edaktor 
N ocny 8-57-64. R edaktor Tech
n iczny 8-57-62, Dzia ł Depesz 

8-62-05
P R E N U M E R A T A :  

P renum erata m iesięczna w 
k ra ju  zl 150,—. p renum era ta 
zb iorow a od 10 egz. na Jeden 
adres, p a rty jn a  zl 75.—. zagra

niczna z l 800__.
K o n to  PKO  — N r 1-1374 

P rzy zgłoszeniu p renum era ty  
naleZy p o da i do k ła dny  l czy

te ln y  adres.
A d m in is tra c ja : W arszawa, al.

Smolna 18, te l. 8-29-84. 
K o lpo rtaż , te l. 8-71-80, B iu ro  
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